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Debata sztabu 

Trzaskowskiego skończy 
w prokuraturze
Debata w Końskich wywołała lawinę pytań 
o nielegalne fi nansowanie kampanii Rafała 
Trzaskowskiego z publicznych pieniędzy. 
Wydarzenie, które realizowała telewizja pu-
bliczna, a którego pomysłodawcą i gospoda-
rzem był sztab polityka KO, mogło kosztować 
podatników nawet kilka milionów złotych. 

POLSKA

s.3

Czy trzeba będzie 200 
marszów poparcia 
w obronie Republiki?
W naszej ocenie decyzja WSA jest zama-
chem na wolność słowa i pluralizm medialny 
w naszym kraju. (…) Nie da się zamknąć ust 
7 mln Polaków, którzy mają poglądy inne niż 
media głównego nurtu sympatyzujące z libe-
rałami, lewicą, a nawet lewactwem – mówi 
Jolanta Hajdasz w rozmowie z „GPC”.

GOSPODARKA

s.8

Rekordowy polonez i duma 
z ojczyzny
W sobotę ulicami Warszawy przeszedł marsz z okazji 
tysiąclecia Królestwa Polskiego i 500-lecia hołdu 
pruskiego. W radosnym biało-czerwonym pocho-
dzie wzięło udział – jak oszacowali organizatorzy 
– ok. 100 tys. osób. Wśród nich były kluby „Gazety 
Polskiej” z całego kraju. Podczas wydarzenia pobito 
wyjątkowy rekord – jednocześnie poloneza, polski 
taniec narodowy, zatańczyło ofi cjalnie 1165 par.

KULTURA

s.11

Andrzej Gwiazda – 90 lat życia w służbie wolności
Jeden z ojców Solidarności, współtwórca Wolnych Związków Zawodowych Wybrzeża, kluczowa 
postać strajku w Stoczni Gdańskiej w sierpniu 1980 r., a także stanowczy przeciwnik kompro-
misu zawartego z komunistami przy Okrągłym Stole – tak w skrócie można scharakteryzować 
Andrzeja Gwiazdę, legendę opozycji antykomunistycznej. Dziś obchodzi on swoje 90. urodziny. 
– Panie Andrzeju, niech pan żyje 150 lat i wychowuje nam kolejne pokolenia Polaków – podkre-
śla red. Tomasz Sakiewicz, szef „GP”, „GPC” i TV Republika. 

JUBILEUSZ LEGENDY SOLIDARNOŚCI

s.4
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TRZASKOWSKI 
ZNOKAUTOWANY 

NA WŁASNYM 
TERENIE. CZY 
PRZYJDZIE NA 

DEBATĘ REPUBLIKI?

Eksperci nie mają 
wątpliwości, że 
największym przegranym 
piątkowych debat jest 
kandydat PO Rafał 
Trzaskowski, gdyż 
na jednej wcale się nie 
pojawił, a na drugiej 
został zdominowany przez 
swoich kontrkandydatów. 
– Porównałbym to 
wydarzenie ze słynną 
już toaletą w parku 
Skaryszewskim 
– na jedno i drugie 
wydano fortunę, 
a efektem jest 
kompromitacja 
wiceprzewodniczącego 
PO – ocenia prof. Norbert 
Maliszewski. Z kolei prof. 
Mieczysław Ryba mówi, 
że „jeżeli kandydat PO 
nie pojawi się na debacie 
organizowanej 
w poniedziałek przez 
Telewizję Republika, to 
przylgnie do niego łatka 
tchórza”. Podobnego 
zdania jest również 
politolog dr Andrzej 
Anusz. 

KAMPANIA 
WYBORCZA

s.5

fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polskafot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska
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Trzaskowski 

w potrzasku 
Po dwóch debatach prezydenc-
kich widać gołym okiem prze-
granych – to przede wszyst-
kim TVP w likwidacji i Rafał 
Trzaskowski. Telewizja Polska 
skompromitowała się wzię-
ciem udziału w dyskusji wy-
reżyserowanej przez sztab KO 
– w  transmisji powinna za-
mieścić napis: „Sfi nansowa-
no ze środków KWK Rafała 
Trzaskowskiego”. O  mało nie 
złamała też przepisów kodek-
su wyborczego – ten obligu-
je ją do  transmitowania de-
bat z udziałem wszystkich za-
rejestrowanych kandydatów, 
a  nie dwóch przed pierwszą 
turą. Dociekanie, kto fi nanso-
wał wydarzenia w hali w Koń-
skich, które organizowała fi r-
ma przyjaciela Donalda Tuska 
Andrzeja Moebusa, Dom Me-
diowy AM Studio, nie ustanie. 
Wszystko pachnie też zarzuta-
mi karnymi dla zarządu TVP, 
a  w  przyszłości odebraniem 
subwencji dla KO. Trzaskow-
ski? Nie przyszedł na debatę 
Republiki, dziś zapewne też go 
nie będzie, a na swoim boisku 
zaprezentował się fatalnie. 
Wzmocnieni po potyczkach 
wyszli Karol Nawrocki, Szy-
mon Hołownia, a nawet Mag-
dalena Biejat, która odebrała 
fl agę LGBT od Trzaskowskie-
go, chowającego symbol lewi-
cowy w panice pod pulpit. Pre-
zydent stolicy z własnej winy 
trafi ł na polityczną karuzelę. 
Pytanie, czy jest w stanie od-
wrócić niekorzystny trend, gdy 
wszyscy kontrkandydaci strze-
lają do niego jak z armat. 

Lud wziął 
udział 

w debacie 
w Końskich

Kiedy oglądałem debatę Tele-
wizji Republika w  Końskich 
i  panującą tam rozkrzyczaną 
atmosferę, przypomniałem so-
bie książkę Adama Grzymały-
-Siedleckiego „Świat aktorski 
moich czasów”,  w której pisał 
on  o publiczności przedwojen-
nego Teatru Nowego w Pozna-
niu. Tyły i górę teatru „obsia-
dały Chwaliszewo i  Śródka, 
najrdzenniejsze ludowe przed-
mieścia”. W ich czasie „między 
sceną a galeriami powstawało 
najzupełniejsze braterstwo… 
Ulubieńca publiczności, po-
wiedzmy, Knapczyńskiego, wy-
woływało się nie po nazwisku, 
lecz poufale per »Knapa«”. Jak 
wyjaśniał Grzymała-Siedlecki, 
„wynikało to z socjalnej struk-
tury miasta. W Poznaniu, jak 
w ogóle w Wielkopolsce, miesz-
czaństwo, aż do  grubych ryb 
kupieckich włącznie, w  nie-
dawnym pokoleniu wstecz wy-
wodziło się z warstwy robot-
niczej lub chłopskiej i ta więź 
narodowa nigdy nie została 
przecięta”. No i tak jest z nami 
z Republiki i  naszymi widza-
mi. Wywodzimy się z  rodzin, 
w których za komuny i w III RP 
raczej się nie przelewało, bo nie 
służyło się złym ludziom. I to 
tajemnica szczególnych relacji 
między nami, których nie zna-
ją inne telewizje. Ciekawostka: 
kiedy socjalista Piotr Ikonowicz 
spotyka się z robotnikami, oni 
znają go z… Republiki.

MAREK BOBER

Bez paniki
Nie jest zaskoczeniem, że Amerykanie wycofali żołnierzy 
i sprzęt z lotniska w Jasionce. Te decyzje zapadły jesienią, 
kiedy prezydentem był jeszcze Joe Biden. Przez trzy lata 
Amerykanie zabezpieczali najważniejszy – w  kontekście 
wojny na Ukrainie – węzeł logistyczny w Polsce. Szef armii 
USA w Europie i Afryce, gen. Christopher Donahue, ogło-
sił przeniesienie personelu dowództwa z Jasionki do innych 
lokalizacji w Polsce, gdzie na stałe stacjonuje około 10 tys. 
amerykańskich żołnierzy. Tymczasem szef Dowództwa Eu-
ropejskiego USA, gen. Christopher Cavoli, zeznawał przed 
członkami Izby Reprezentantów. Powiedział, że „konse-
kwentnie zaleca” utrzymanie tej samej liczby wojsk USA na 
kontynencie od czasu, gdy Rosja rozpoczęła wojnę na Ukra-
inie. W Waszyngtonie nie ma sygnałów, że coś miałoby się 
zmienić.

Piotr 
Lisiewicz

Grzegorz 
Wszołek 

Rafał Zawistowski
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Wtorek 15.04
Rozpogodzenia. Opady deszczu  
na krańcu południowym
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Poniedziałek 14.04
Opady deszczu na północy 
i zachodzie 

MICHAŁ KUŹ 

Trzy światy 
AI i robotyzacja sprawiają, że do efektywnej pracy potrzeba coraz mniej ludzi. Gospodarka nadal nie może 
się obejść bez konsumentów. USA zamierzają radzić sobie z tym paradoksem poprzez protekcjonizm, co 
jest zgodne z tamtą etyką pracy. Chiny – z uwagi na demografi czną zapaść – postawią na jeszcze większą 
robotyzację, a z czasem może i na inżynierię genetyczną, produkcję modelowych obywateli. Mamy więc 
model amerykański, który chroni miejsca pracy i promuje tradycyjne rodziny, oraz chiński, stawiający na 
robotyzację i biotechnologię. A jaki jest europejski? Obawiam się, że opiera się na rozbiciu tradycyjnych 
komórek społecznych, a potem na masowej migracji. Nie ma już nadziei na szybkie odwrócenie tego tren-
du ani na cudowny renesans technologii. W efekcie Europa może stać się nowym „trzecim światem”, a ry-
walizacja między państwami UE będzie polegać na tym, które z nich pozostaną względnie bogate, a które 
zepchnięte do slumsów. Dlatego Polska nie powinna godzić się na przepychanie migrantów z Niemiec ani 
na ograniczenia dla swojego przemysłu, ale powinna liczyć przede wszystkim na siebie.

John Stuart Mill 
(1806–1873) angielski fi lozof i ekonomista, twórca teorii liberalizmu demokratycznego 

\\ Wolność jednego człowieka kończy się tam, 
gdzie zaczyna się wolność drugiego. \\

fot. Wikipedia/d

Żółte tulipany 
dla śp. Marii Kaczyńskiej
Tysiącami żółtych tulipanów, ulubionych kwiatów śp. Marii 
Kaczyńskiej, udekorowano wczoraj Krakowskie Przedmieście 
w Warszawie. Inicjatywa, za którą stoją kluby „Gazety Pol-
skiej”, jest upamiętnieniem spontanicznego zrywu społeczeń-
stwa z 13 kwietnia 2010 r. – kiedy do Polski przywieziono cia-
ło śp. Pierwszej Damy – które tłumnie rzucało kwiaty na ca-
łej trasie przejazdu karawanu. Niestety, gdy w 2011 r. ludzie 
składali tulipany przed Pałacem Prezydenckim, straż miej-
ska i służby porządkowe niemal natychmiast zaczęły je zbie-
rać. To z kolei zmobilizowało środowiska patriotyczne, aby 
13 kwietnia każdego roku kultywować tradycję dekorowania 
ulicy żółtymi kwiatami.
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ATAKI LUDZI TRZASKOWSKIEGO

SKANDAL \ Sztabowcy Rafała Trzaskowskiego są coraz agresywniejsi, nawet w stosunku 
do kobiet. W sobotę w Głogowie jeden z członków sztabu prezydenta stolicy krzyczał przez 
megafon prosto w twarz dziennikarce TV Republika, Monice Rutke. Agresorzy następnie 
próbowali wmówić opinii publicznej, że to oni zostali zaatakowani.

fot. YouTube/d

KAMPANIA WYBORCZA \ Kilka milionów publicznych pieniędzy na partyjną imprezę

Debata sztabu Trzaskowskiego 
skończy w prokuraturze
Debata w Końskich wywołała lawinę pytań o nielegalne finansowanie kampanii Rafała Trzaskowskiego z publicznych 
pieniędzy. Wydarzenie, które realizowała telewizja publiczna, a którego pomysłodawcą i gospodarzem był sztab polityka 
KO, mógł kosztować podatników nawet kilka milionów złotych. Sztab Sławomira Mentzena będzie składał w tej sprawie 
zawiadomienie do prokuratury. Sam prezydent Trzaskowski poniósł w debacie spektakularną porażkę, a dodatkowo 
stchórzył przed dyskusją na rynku w Końskich organizowaną przez Telewizję Republika. Dziś o godz. 20 kolejna debata. 
Trzaskowski i tym razem zamierza się nie pojawić w studiu Telewizji Republika. 

Jacek Liziniewicz

S
ztab Rafała Trzaskow-

skiego od środy do piąt-
ku rano grał twardo. 
Rozmowy nad debatą 

prowadził bezkompromisowo, 
nie zgadzając się na udział pię-

ciu telewizji i faktycznie elimi-
nując z niej Telewizję Republi-
ka i wPolsce24. Nie zamierzał 
więc spełnić jedynego warun-

ku sztabu Karola Nawrockie-

go. Układanka zaczęła się jed-

nak rozpadać, gdy zaczęto za-

dawać pytania o organizację. 

Nie debata TVP, tylko wydarzenie 
sztabu Trzaskowskiego

Okazało się, że salę w  Koń-

skich zarezerwował sztab 
Trzaskowskiego. Ostatecznie 
wyszło więc na to, że trzy tele-

wizje – TVP w likwidacji i wpi-
sane na listę podmiotów strate-

gicznych TVN i Polsat – w zasa-

dzie mają prowadzić partyjny 
event jednego z  kandydatów. 
Dodatkowo za całość realiza-

cji miała odpowiadać TVP, któ-

ra udostępniła sygnał reszcie 
telewizji. To budzi wiele py-

tań. „Jestem po rozmowach 
z fachowcami, z ludźmi z róż-

nych telewizji. Wyprodukowa-

nie sygnału i inne wydatki po-

niesione przez TVP w związku 
z  wczorajszą debatą to koszt 
ponad 2  milionów złotych! 
Sam sygnał – do nawet dwóch 
milionów! Dowiedzieliśmy się, 
że to nie debata TVP, tylko wy-

darzenie sztabu Rafała Trza-

skowskiego. Powiedziała to na 
początku wydarzenia przedsta-

wicielka TVP” – napisał w me-

diach społecznościowych Prze-

mysław Wipler. Zadał też wiele 
pytań o koszty i sposób rozli-
czenia między TVP w likwida-

cji a sztabem Rafała Trzaskow-

skiego. – Nie otrzymałem odpo-

wiedzi. Będziemy z pewnością 
składać zawiadomienie do pro-

kuratury. O  szczegóły trzeba 

pytać sztab – mówi nam Prze-

mysław Wipler. 
Jego zdaniem złamano wie-

le standardów i przepisów. Po 
pierwsze, przypomina, że pra-

cowników TVP w  likwidacji 
dotyczy kodeks etyki. W  tym 
dokumencie w  rozdziale do-

tyczącym konfliktów interesu 
w punkcie czwartym czytamy: 
„Dziennikarz nie może wspierać 
wyborczych kampanii parla-

mentarnych, prezydenckich lub 
samorządowych, brać udziału 
w  pracach komitetów wybor-
czych ani uczestniczyć przy 
realizacji ich audycji wybor-

czych”. Idąc tym tropem, moż-

na dojść do wniosku, że każdy 
pracownik TVP współorganizu-

jący debatę faktycznie złamał 
kodeks etyki TVP – od kierow-

nictwa do współprowadzącej 
Joanny Dunikowskiej-Paź. To 
jednak może być najmniejszy 
problem. Realizacja pomysłów 
Trzaskowskiego kosztowała bo-

wiem miliony złotych. – W tym 
wypadku mamy do  czynienia 

z  sytuacją, w  której udostęp-

niono sygnał innym telewizjom, 
a więc faktycznie zadziałano na 
szkodę spółki. To w połączeniu 
z tym, że nie obciążono bene-

ficjenta rzeczywistego, czyli 
sztabu Rafała Trzaskowskiego, 
może być nie tylko przestęp-

stwem, ale również tak dużym 
naruszeniem, że może mieć 
wpływ na orzeczenie o ważno-

ści wyborów – mówi nam Prze-

mysław Wipler. 

Złamali przepisy
Jednocześnie jego zdaniem 

sam Rafał Trzaskowski okazał 
się największym przegranym 
debaty. – Chciał polaryzacji 
jeden na jeden z Karolem Na-

wrockim. Z różnych powodów 
nie udało mu się doprowadzić 
do takiej polaryzacji, więc zo-

stał jednym z  największych 
przegranych tego wydarze-

nia, które kosztowało polskich 
podatników miliony złotych 
– mówi Wipler. Walnie do tej 
porażki przyczyniła się posta-

wa mediów, które nie sprzy-

jają obozowi władzy. Na ryn-

ku w Końskich w kilkadziesiąt 
godzin Telewizja Republika 
zorganizowała debatę, którą 
współprowadzili dziennikarze 
z redakcji wPolsce i Telewizji 
Trwam. Wzięli w niej udział: 
Joanna Senyszyn, Szymon 
Hołownia, Marek Jakubiak, 
Krzysztof Stanowski i  Karol 
Nawrocki. 

– Przede wszystkim jestem 
zszokowany, że Telewizja Re-

publika, która jest określana 
jako ta zła i  hejterska, która 
sieje oszczerstwa i nienawiść, 
bardziej realizuje dzisiaj mi-
sję publiczną niż telewizja pu-

bliczna – powiedział Krzysztof 
Stanowski podczas wydarze-

nia. Była to pierwsza w  hi-
storii debata, której przyglą-

dała się na żywo publiczność 
z możliwością reagowania na 
wypowiedzi kandydatów. Dla 
wydarzenia Trzaskowskiego 
miało to jednak ten efekt, że 
organizatorzy musieli ugiąć się 

pod presją i zaprosić do studia 
kolejnych kandydatów. Fak-

tycznie więc w imprezie Trza-

skowskiego wzięli udział: Jo-

anna Senyszyn, Magdalena 
Biejat, Szymon Hołownia, Ma-

rek Jakubiak, Karol Nawrocki, 
Krzysztof Stanowski, Maciej 
Maciak i  Rafał Trzaskowski. 
To jednak nie wszyscy kandy-

daci. Właśnie dlatego swoją re-

alizację TVP zaczęła od stwier-
dzenia Joanny Dunikowskiej-
-Paź, że to nie ona jest organi-
zatorem debaty. Ta – zawarta 
w przepisach – czeka nas jesz-

cze w maju. Dzisiaj z kolei dru-

ga debata Telewizji Republika. 
Wczoraj po raz kolejny zapro-

szono na nią Magdalenę Bie-

jat i  Rafała Trzaskowskiego. 
Wszystko odbywa się oficjal-
nie i w przyjaznej atmosferze, 
co warto podkreślić, bo organi-
zacja przez sztab Rafała Trza-

skowskiego nie była najlepsza. 
Do skandalu doszło przy wej-
ściu, gdy naruszono nietykal-
ność osobistą dziennikarzy 
Republiki i sztabu Karola Na-

wrockiego. Faktycznie więc na 
debatę trzeba było dostać się… 
siłą. Dzisiejsze spotkanie kan-

dydatów poprowadzi red. Ka-

tarzyna Gójska. Uczestnicy de-

baty prezydenckiej w TV Re-

publika zmierzą się z pytania-

mi w blokach: bezpieczeństwo, 
gospodarka, służba zdrowia, 
polityka międzynarodowa. 
Piąte pytanie wybiorą widzo-

wie stacji. Będzie także czas na 
swobodną wypowiedź każdego 
z kandydatów. Debata ma po-

trwać ok. 1,5 godz.

Trzaskowski jak Komorowski
Piątek w  Końskich wiele 

zmienił w  dynamice kampa-

nii wyborczej. Nerwowo za-

czął się zachowywać Rafał 
Trzaskowski. Na wiecach robi 
wrażenie niezdrowo pobudzo-

nego. W Głogowie zaczął wy-

krzykiwać żarty pod adresem 
kontrmanifestantów. Podob-

ny styl w przeszłości zgubił… 
Bronisława Komorowskiego. 
W mieście tym kandydata KO 
przywitały okrzyki: „Koniec 
tej ściemy, Rafałek schodź już 
ze sceny” i  pytanie: „Kto cię 
zapraszał?”. Kibicowska Pol-
ska zaczyna się organizować 
w  sprzeciwie wobec Trza-

skowskiego. Podczas czwart-
kowego meczu Legii Warsza-

wa z  Chelsea Londyn kibice 
z żylety wywiesili transparent 
wzywający do głosowania na 
każdego kandydata, byle nie 
był to kandydat KO. To odbie-

ra głosy szczególnie u młod-

szego elektoratu. 

| fot. Jacek Szydłowski/Forum
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W HOŁDZIE POLEGŁYM

ROCZNICA \ Ta ofi ara, którą ponieśliśmy jako naród 15 lat temu, tylko wzmacnia nasz 
obowiązek pamiętania o ofi arach zbrodni katyńskiej – powiedział w 85. rocznicę rosyjskiej 
zbrodni Andrzej Duda. Prezydent podkreślił, że katastrofa smoleńska była „straszliwą ceną”, 
jaką Polacy ponieśli jako naród za prawdę historyczną o tym ludobójstwie.

fot. KPRP/d

Poturbowany przez 

ochroniarzy Trzaskowskiego 

dziennikarz zrobił obdukcję. 
Jej wyniki szokują 
Zaatakowany przez ochronę Rafała Trzaskowskiego dzien-
nikarz Republiki Janusz Życzkowski trafi ł do szpitala. 
Zrobiono mu też obdukcję, z której jasno wynika, że doznał 
poważnego uszczerbku na zdrowiu powyżej siedmiu dni. 
To zaś według przepisów prawa oznacza, że czyn kwalifi ko-
wany jest jako przestępstwo i sprawa powinna być ścigana 
z urzędu.

W   czwartek Rafał 
Trzaskowski od-
wiedził Wieluń, 
gdzie po spotka-

niu z  sympatykami usłyszał 
niewygodne pytanie od red. 
Janusza Życzkowskiego z Te-
lewizji Republika. Dziennikarz 
nie usłyszał odpowiedzi – za-
miast tego ochroniarze polity-
ka go zaatakowali.

– Zostałem uderzony w kor-
pus, popchnięty. Mój sprzęt 
wylądował na ziemi i został 
zniszczony. Straciłem też 
okulary – relacjonował Życz-
kowski.

W piątek pojawiła się infor-
macja, że stan zdrowia Życz-
kowskiego uległ pogorszeniu 
i  mężczyzna wymagał opieki 
lekarskiej.

– Nasz dziennikarz Janusz 
Życzkowski, pobity wczoraj 
przez ochronę Trzaskowskie-
go, gorzej się poczuł i  trafi ł 
do  szpitala – poinformował 
prezes Republiki Tomasz Sa-
kiewicz.

Kiedy stan zdrowia Janu-
sza Życzkowskiego się pogor-
szył, zadecydowano o  prze-
prowadzeniu obdukcji lekar-
skiej. Jak ustalił dzisiaj por-
tal TvRepublika.pl, wyniki 

potwierdziły rozstrój zdro-
wia powyżej siedmiu dni, 
co według przepisów prawa 
oznacza, że czyn kwalifi ko-
wany jest jako przestępstwo 
i sprawa powinna być ściga-
na z urzędu.

„Skręcenie kręgosłupa szyj-
nego z  pourazowym zespo-
łem bólowym szyjnym i pier-
siowym. Powyższe obrażenia 
powstały wskutek opisanych 
wydarzeń (...). Są one skut-
kiem działania narzędzia tępe-
go i tępokrawędzistego. Obra-
żenia powyższe (...) naruszyły 
rozstrój zdrowia” – czytamy 
w  opinii biegłego lekarza są-
dowego, do  którego dotarła 
TvRepublika.pl.

Portal skontaktował się rów-
nież z samym Januszem Życz-
kowskim. – Próbuję jeszcze 
dojść do siebie, tak psychicz-
nie, jak i fi zycznie. Ja nikomu 
nic nie zrobiłem. Chciałem tyl-
ko zadać pytanie, tak jak umó-
wiłem się wcześniej z przed-
stawicielami sztabu. Zamiast 
tego zostałem brutalnie po-
traktowany. Wolność słowa 
i zadawania pytań nie ma żad-
nej ceny – powiedział.

Magdalena Żuraw

INICJATYWA \ Jubileusz legendy „Solidarności”

Andrzej Gwiazda – 90 lat 
życia w służbie wolności
Jeden z ojców Solidarności, współtwórca Wolnych Związków Zawodowych Wybrzeża, klu-
czowa postać strajku w Stoczni Gdańskiej w sierpniu 1980 r., a także stanowczy przeciw-
nik kompromisu zawartego z komunistami przy Okrągłym Stole – tak w skrócie można 
scharakteryzować Andrzeja Gwiazdę, legendę opozycji antykomunistycznej. Dziś obchodzi 
on swoje 90. urodziny. – Panie Andrzeju, niech pan żyje 150 lat i wychowuje nam kolejne 
pokolenia Polaków – podkreśla red. Tomasz Sakiewicz, szef „GP”, „GPC” i TV Republika. 

Jan Przemyłski

A
ndrzej Stanisław 
Gwiazda urodził się 
14  kwietnia 1935  r. 
w Pińczowie w woj. 

świętokrzyskim. W  czasie 
II wojny światowej, w  la-
tach 1940–1946, przebywał 
wraz z  rodziną na zesłaniu 
w Kazachstanie, a po powro-
cie do  ojczyzny zamieszkał 
w  Gdańsku. Tam też ukoń-
czył politechnikę na kierunku 
elektronika, a  następnie pra-
cował jako asystent w  Insty-
tucie Cybernetyki Politechni-
ki Gdańskiej oraz jako inżynier 
w przedsiębiorstwie Elmor.

Mimo kariery zawodowej 
Andrzej Gwiazda mocno an-
gażował się w  działalność 
opozycyjną. Był aktywnym 
uczestnikiem protestów an-
tykomunistycznych w  marcu 
1968 i grudniu 1970 r. W latach 
późniejszych współpracował 
z Komitetem Obrony Robotni-
ków – pierwszą zorganizowa-
ną formą oporu wobec syste-
mu komunistycznego w PRL. 
Przełomowym momentem by-
ło jednak współzałożenie Wol-
nych Związków Zawodowych 
Wybrzeża (WZZW), czyli nie-
zależnej organizacji pracow-
niczej powołanej na podstawie 
międzynarodowych konwen-

cji prawa pracy. 29  kwietnia 
1978  r. wraz z  Krzysztofem 
Wyszkowskim i  Antonim So-
kołowskim podpisał deklara-
cję założycielską WZZW. Or-
ganizacja ta stała się zaląż-
kiem późniejszej Solidarności.
Za swoją działalność Andrzej 
Gwiazda był wielokrotnie wię-
ziony, jednak nie zrezygnował 
z walki o wolność i prawa oby-
watelskie. W sierpniu 1980 r. 
odegrał jedną z  najważniej-
szych ról w strajku w Stoczni 
Gdańskiej. Był członkiem Pre-
zydium Międzyzakładowego 
Komitetu Strajkowego, a  tak-
że współautorem historycz-
nej listy 21 postulatów, która 
została zatwierdzona w  po-
rozumieniach sierpniowych.
Po wprowadzeniu stanu wo-
jennego 13  grudnia 1981  r. 
został internowany, a następ-
nie uwięziony. Zwolniono go 
w  lipcu 1984  r., lecz jeszcze 
tego samego roku znów trafi ł 
do aresztu, z którego wyszedł 
dopiero w maju 1985 r.

W  trakcie transformacji 
ustrojowej stanowczo sprze-
ciwiał się kompromisowi za-
wartemu przy Okrągłym Stole 
i domagał się odtworzenia sta-
tutowych struktur Solidarno-
ści. W uznaniu zasług dla wol-
nej Polski został uhonorowa-
ny najwyższym odznaczeniem 

państwowym – Orderem Orła 
Białego w  2006  r. oraz Krzy-
żem Wolności i  Solidarności 
w 2018 r.

– Gdyby nie Andrzej Gwiaz-
da i  jego małżonka Joanna, 
nie byłoby Solidarności i  ca-
łej rewolucji, którą ona przy-
niosła. To ta rodzina uczyła 
młodszych kolegów, jak wal-
czyć w  warunkach komuny. 
Mieli doświadczenie, ogromną 
determinację, a nie mieli żad-
nych złudzeń. Dlatego też po 
roku 1989 bardzo dystansowa-
li się od ugody z komunista-
mi, bo dobrze rozumieli, że to 
nie przyniesie nic dobrego dla 
Polski. Jednak chyba najważ-
niejsze zadanie, jakie zostało 
przez nich wykonane, to roz-
palanie wokół siebie patrioty-
zmu; pokazywali, jak można 
się organizować społecznie. 
Jeśli miałbym wskazać przy-
kład idealnego obywatela na-
szych czasów, to z pewnością 
byłby to Andrzej Gwiazda. On 
prawdziwą postawę obywa-
telską ukształtował u  kilku 
pokoleń – mówi red. Tomasz 
Sakiewicz. – Panie Andrzeju, 
niech pan żyje 150  lat i  wy-
chowuje nam kolejne pokole-
nia Polaków. Pana styl, świa-
dectwo i postawa są wzorem 
na trudne czasy i  powodem 
do dumy w dobrych czasach 
– dodaje red. Sakiewicz.

OGŁOSZENIE REDAKCYJNE

Jedno słowo to tylko 4 zł, 
a zasięg ogólnopolski!

Publikacja ogłoszeń drobnych w „Gazecie Polskiej Codziennie” jest prosta i tania. 

Wystarczy wysłać treść ogłoszenia i proponowane terminy emisji na maila:
reklama@gpcodziennie.pl

a skontaktujemy się z Państwem w ciągu godziny i ustalimy szczegóły.
Proponujemy efektywny sposób na ogłaszanie się w ogólnopolskim wydaniu 

naszego dziennika za jedyne 4 zł netto od słowa.

| fot. Zbyszek Kaczmarek/Gazeta Polska
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OFENSYWA NAWROCKIEGO TRWA

POLITYKA \ Niech symbol krzyża i Jezus Chrystus pokazują 
nam, jak miłość i miłosierdzie wygrywa z amnezją i złem tego 
świata – mówił wczoraj w Łysych Karol Nawrocki, kandydat 
na prezydenta RP.

fot. Tomasz Jędrzejowski/Gazeta Polska

HYBRYDOWY ATAK NA GRANICE

BEZPIECZEŃSTWO \ Szef MSWiA poinformował, 
że ostatnio białoruscy funkcjonariusze coraz częściej włączają 
się do „bezpośrednich prowokacji i agresywnych działań” blisko 
granicy polsko-białoruskiej.

fot. SG/d

Jan Przemyłski

Z
a 34 dni Polacy zdecy-

dują, kto obejmie urząd 
prezydenta na kolejną 
kadencję, i  w  związ-

ku z  tym kampania wchodzi 
w  decydującą fazę. W  piątek 
oczy całego kraju zwrócone 
były na miejscowość Końskie, 
gdzie odbyły się dwie debaty 
prezydenckie. Pierwsza orga-

nizowana była przez Telewizję 
Republika przy udziale innych 
stacji konserwatywnych. Or-

ganizatorzy drugiej są z kolei 
ustalani, gdyż wiele wskazuje 
na to, że event, który wymy-

ślił sztab Rafała Trzaskowskie-

go, był nielegalnie współfinan-

sowany przez Telewizję Polską 
w likwidacji. 

„Codzienna” zwróciła się 
do ekspertów z zakresu poli-
tyki z prośbą o analizę i ocenę 
tego, co zaprezentowali w pią-

tek poszczególni kandydaci na 
urząd prezydenta RP.

Prof. Ryba: Bitwa przegrana  
na wielu poziomach

Jako pierwszy na nasze py-

tania odpowiedział prof. Mie-

czysław Ryba z KUL. – Piątek 
był bardzo ważnym momen-

tem w  trwającej kampanii, 
gdyż doszło do  bitwy, która 
miała ustawić cały ciąg zda-

rzeń związanych z wyborami. 
Dlaczego to jest tak ważne? 
Jesteśmy tuż przed Święta-

mi Wielkanocnymi i przerwą 
majową, co oznacza spotkania 
z rodziną, bliskimi i rozmowy 
między innymi na tematy po-

lityczne. Debaty będą miały 
kluczowy wpływ na to, jak 
te rozmowy przebiegną – mó-

wi prof. Ryba. – Rafał Trza-

skowski wybrał pole starcia, 
wybrał sobie przeciwnika, 
wybrał środowisko medial-
ne. To wszystko miało mu za-

gwarantować udany początek 
ofensywy politycznej i wejście 
w maj z pozycji lidera. Impre-

zę zepsuł mu w  dużej mie-

rze Szymon Hołownia, który 
się na nią wprosił. Poza tym 
sztab Trzaskowskiego popeł-
nił zasadniczy błąd, obraża-

jąc elektorat poszczególnych 
wyborców poprzez próbę ich 
cenzury. Jeżeli próbuje izo-

lować Hołownię lub Mentze-

na, to w rzeczywistości izolu-

je również ich elektoraty. Do-

szło także do  kompromitacji 
TVP, która całkowicie utraciła 
swoją wiarygodność. Ponadto 
byliśmy świadkami incydentu 
z Magdaleną Biejat i tęczową 
flagą, po czym wcale nie jest 

pewne, że lewicowi wyborcy 
tłumnie ruszą do urn podczas 
drugiej tury. W związku z tym 
ta bitwa, o której wspomnia-

łem na początku, została prze-

grana na wielu poziomach 
przez środowisko Platformy 
Obywatelskiej – ocenia prof. 
Ryba. Oczywiście to nie roz-

strzyga o wyniku całej wojny 
politycznej, ale w  znaczący 
sposób ustawia to, co będzie 
się działo w najbliższych tygo-

dniach. Sztab Trzaskowskiego 
niewiele wymyśli do przerwy 
majowej i jeżeli kandydat PO 
nie pojawi się na debacie or-

ganizowanej w  poniedziałek 
przez Telewizję Republika, to 
przylgnie do niego łatka tchó-

rza, co w polityce jest bardzo 
obciążające – dodaje.

Prof. Maliszewski: Taktyka  
w stylu Bronisława Komorowskiego

Swoją opinią podzielił się 
z  „Codzienną” także politolog 
prof. Norbert Maliszewski. 

– Z pewnością możemy wska-

zać wielkiego przegranego tej 
debaty, a jest nim Rafał Trza-

skowski. Nie tylko kandydat 
obywatelski wspierany przez 
PiS go punktował, lecz także 
inni uczestnicy tej debaty, jak 
chociażby Magdalena Biejat, 
Krzysztof Stanowski czy Szy-

mon Hołownia, i  to na polu 
przygotowanym przez Trza-

skowskiego. Mówiąc humory-

stycznie, porównałbym to wy-

darzenie ze słynną już toaletą 
w parku Skaryszewskim – na 
jedno i drugie wydano fortu-

nę, a efektem jest kompromi-
tacja wiceprzewodniczącego 
PO – mówi „Codziennej” prof. 
Maliszewski. – Karolowi Na-

wrockiemu trudno było się do-

tychczas przebić w  mediach 
mainstreamowych, a  dzięki 
pomysłom sztabu Rafała Trza-

skowskiego wreszcie się to 
udało. Taktyka w stylu Broni-
sława Komorowskiego. Na ca-

łej sytuacji z pewnością zyskać 

może obywatelski kandydat na 
prezydenta, a  także marsza-

łek Hołownia, który momen-

tami wypadał dużo lepiej niż 
jego kontrkandydat z  obozu 
rządzącego. Nie zdziwię się, 
jeśli nastąpią pewne przepły-

wy elektoratu, ale nie pomię-

dzy bańkami społecznymi, ale 
w ich obrębie. Mówiąc krótko, 
Trzaskowski może tracić po-

parcie na rzecz i lidera Polski 
2050, i reprezentantki Lewicy 
– twierdzi prof. Norbert Mali-
szewski. 

Dr Anusz: Zdziwię się,  
jeżeli Trzaskowski nie przyjdzie  
na debatę Republiki

„Codzienna” skontaktowała 
się również z  dr. Andrzejem 
Anuszem z  Instytutu Piłsud-

skiego w  Warszawie. – War-

to zwrócić uwagę na wyda-

rzenie, którego jeszcze w Pol-
sce nie mieliśmy, czyli udaną 
próbę wygenerowania deba-

ty przez trzy konserwatywne 

telewizje, która tak napraw-

dę ustawiła przebieg później-
szej debaty z  udziałem Ra-

fała Trzaskowskiego. To jest 
pewien przełom. Z kolei jeśli 
chodzi o to, co wydarzyło się 
w hali sportowej w Końskich, 
to mamy do czynienia ze zła-

maniem podstawowej zasa-

dy misji telewizji publicznej, 
bo inaczej nie można nazwać 
próby przygotowania tego ty-

pu eventu pod dyktando jed-

nego z kandydatów. Przełamał 
to Szymon Hołownia, który 
domagał się, aby formuła zo-

stała rozszerzona –  powie-

dział dr Anusz. Podkreśla rów-

nież, że Trzaskowski „wpadł 
w pułapkę, którą sam zasta-

wił na Karola Nawrockiego”. 
– Już na początku wiceprze-

wodniczącego PO w  nieko-

rzystnej sytuacji ustawiło to, 
że cała Polska widziała, jak 
inni kandydaci wygłaszają 
ostatnie przemówienia na de-

bacie w Republice, a on wraz 
z przychylnymi sobie stacjami 
czekają, aż oni skończą. Cała 
strategia przygotowana na 
Karola Nawrockiego po prostu 
się nie sprawdziła, co osta-

tecznie doprowadziło do wi-
zerunkowej katastrofy sztabu 
Trzaskowskiego – ocenia poli-
tolog. Naszego rozmówcę za-

pytaliśmy też o konsekwencje 
niepojawienia się na dzisiej-
szej debacie organizowanej 
w  siedzibie Telewizji Repu-

blika w  Warszawie. – Jeże-

li Trzaskowski faktycznie nie 
przyjdzie na to wydarzenie, to 
katastrofa z Końskich się spo-

tęguje. Do społeczeństwa zo-

stanie wysłany wyraźny sy-

gnał, że kandydat PO tchórzy 
przed polityczną konfrontacją 
z innymi. Straty będą ogrom-

ne i  zdziwię się, jeśli w  tej 
sytuacji sztab Trzaskowskie-

go faktycznie zdecyduje się 
zdezerterować – powiedział 
„GPC” dr Andrzej Anusz.

| fot. Jacek Szydłowski/Forum

POLITYKA \ Czy kandydat PO zdecyduje się na wzięcie udziału w poniedziałkowej debacie w Telewizji Republika?

Trzaskowski znokautowany 
na własnym terenie
Eksperci nie mają wątpliwości, że największym przegranym piątkowych debat jest kandydat PO Rafał Trzaskowski, gdyż 
na jednej wcale się nie pojawił, a na drugiej został zdominowany przez swoich kontrkandydatów. – Porównałbym to wyda-
rzenie ze słynną już toaletą w parku Skaryszewskim – na jedno i drugie wydano fortunę, a efektem jest kompromitacja 
wiceprzewodniczącego PO – ocenia prof. Norbert Maliszewski. Z kolei prof. Mieczysław Ryba ocenia, że „jeżeli kandydat 
PO nie pojawi się na debacie organizowanej w poniedziałek przez Telewizję Republika, to przylgnie do niego łatka tchó-
rza”. Podobnego zdania jest również politolog dr Andrzej Anusz.
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BESTIALSKI ATAK ROSJI W NIEDZIELĘ PALMOWĄ

WOJNA PUTINA \ Rosyjski agresor przeprowadził wczoraj atak rakietowy na miasto 
Sumy w północno-wschodniej Ukrainie. Zginęły w nim co najmniej 32 osoby, w tym dzieci. 
Do ataku doszło, gdy ludzie szli do cerkwi i wracali z nabożeństw Niedzieli Palmowej, którą 
w tym roku Kościół prawosławny obchodzi w tym samym czasie co katolicki.

fot. X.com/d

WASZYNGTON \ Teraz czas na Senat

Republikanie przyjęli kluczową 
dla prezydenta ustawę
Izba Reprezentantów USA przyjęła projekt kolejnej ustawy budżetowej. To wielkie zwycięstwo prezydenta Donalda Trum-
pa, bo ustawa ta jest niezbędna do realizacji obietnic wyborczych. Do ostatniej chwili nie było wiadomo, czy uda się poko-
nać bunt wewnątrz Partii Republikańskiej.

Wiktor Młynarz

N
astępna ustawa bu-

dżetowa będzie bar-
dzo ważna dla Trum-

pa – prezydent chce, 
by pozwoliła mu na realizację 
obietnic wyborczych. Najważ-

niejszym punktem jest przedłu-

żenie ulg podatkowych, które 
Trump wprowadził w 2017 r., 
i  dodanie do  nich kolejnych. 
Chciałby także dostać więcej 
pieniędzy na obronność i ochro-

nę granic oraz wprowadzić bar-
dzo daleko idące oszczędności, 
np. na walce z globalnym ocie-

pleniem.
 Przyjęcie projektu budże-

tu przez Izbę Reprezentan-

tów jest niezbędnym etapem 
uchwalenia ustawy. Do końca 
nie było jednak pewne, czy to 
się uda. Dla wszystkich było 
jasne, że ten projekt nie zosta-

nie poparty przez lewicę, ale 
12  republikańskich kongres-

menów zagroziło, że również 
go nie poprze. Porażka w tym 
głosowaniu byłaby wielkim 
problemem dla Trumpa. 

Spiker Izby Reprezentantów 
Mike Johnson wspólnie z lide-

rami republikanów w Senacie 
przez wiele godzin negocjo-

wał z opornymi kongresmena-

mi. Negocjacje przyniosły sku-

tek. Ostatecznie projekt nowe-

go budżetu przeszedł stosun-

kiem głosów 216 do 214. Tylko 
dwóch republikanów zagło-

sowało przeciwko. „Najwięk-

sze cięcia podatków w historii 
USA!!! Coraz bliżej!” – triumfo-

wał Trump.
Teraz taki sam projekt będzie 

musiał przyjąć Senat. Już wcze-

śniej przyjął projekt, który był 
do  niego bardzo podobny, ale 
przewidywał znacząco mniej-
sze cięcia wydatków. Republi-
kanie chcą przyjąć nowy budżet 
za pomocą tzw. rekoncyliacji. 
To skomplikuje całą procedurę, 
ale wobec sprzeciwu lewicy to 
jedyny realistyczny sposób, po-

nieważ w tej procedurze w Se-

nacie wystarczy zwykła więk-

szość głosów, co oznacza, że le-

wica nie będzie mogła zabloko-

wać jego przyjęcia.
 Przyjęcie jej przez Senat nie 

będzie jednak łatwe i  lider se-

nackiej większości John Thune 
będzie musiał poprowadzić 
trudne negocjacje. Republikanie 
zgadzają się co do tego, że cię-

cia wydatków są konieczne, ale 
nie ma wśród nich zgody, jeśli 
chodzi o to, co powinno zostać 
obcięte. Negocjacje będą mu-

siały odbyć się w szybkim tem-

pie, bo budżet musi być przyję-

ty najpóźniej w sierpniu lub we 
wrześniu, kiedy skończy się li-
mit zadłużenia. Jeśli Kongres 
nie zdąży do tego czasu, USA po 
raz pierwszy w swojej historii 
będą musiały ogłosić niewypła-

calność. Ekonomiści są zgodni, 
że efekty tego byłyby odczuwal-
ne na całym świecie.

Amerykańskie cła elementem szerszej strategii 
GEOPOLITYKA \ Chiny ogłosiły wprowadzenie 125-proc. ceł na towary z USA w odpowiedzi na 145-proc. taryfy celne nałożone wcześniej przez Waszyngton 
na produkty z ChRL. Eksperci zwracają uwagę, że administracja Trumpa przygotowuje zarówno Stany Zjednoczone, jak i swoich sojuszników na proces tzw. 
decouplingu, czyli odłączenia od Chin.

Najpierw w  ubiegłym tygo-

dniu prezydent USA ogło-

sił wprowadzenie serii ceł na 
partnerów handlowych Wa-

szyngtonu, które wynoszą od 
10 do 49 proc. Cło na import 
z  Chin ustalono na 34  proc. 
– oprócz wcześniejszego cła 
w  wysokości 20  proc. Pekin 
odpowiedział na to wprowa-

dzeniem 34-proc. taryfy na ca-

ły import z USA. Na ten krok 
Trump zareagował dodat-

kowymi cłami w  wysokości 
50 proc. na chiński import, co 
łącznie dało 104 proc. Później 
zwiększył stawkę do 145 proc. 
–  Mam nadzieję, że w  nieda-

lekiej przyszłości Chiny zrozu-

mieją, iż dni, w których mogą 
okradać USA i inne kraje, nie są 

już ani trwałe, ani akceptowal-
ne – oświadczył prezydent USA. 

Chiny są największym partne-

rem handlowym USA w zakre-

sie importu towarów. W  ub.r. 
wartość chińskiego eksportu 
do USA osiągnęła 438,9 mld dol., 
podczas gdy import z USA wy-

niósł 143,5 mld dol.
W międzyczasie prezydent USA 

ogłosił 90-dniową przerwę w sto-

sowaniu podwyższonych ceł dla 
innych państw. W  tym okresie 
taryfy będą wynosić 10  proc., 
z wyjątkiem Kanady i Meksyku, 
gdzie obowiązywać będą stawki 
w wysokości 25 proc.

Eksperci podkreślają, że dzia-

łania administracji Trumpa 
wskazują, iż mamy do czynie-

nia nie tyle z wojną celną czy 

handlową, ile ze strategią głę-

bokiego i  trwałego tzw. deco-

uplingu (odłączenia) od Chin. 
Henry S. Gao, wykładowca pra-

wa na Singapore Management 
University, w wypowiedzi dla 
Bloomberg Business zauwa-

żył, że „cła Trumpa to jedynie 
symptomy, mające na celu roz-

wiązanie problemu źródłowe-

go, czyli fundamentalnego za-

grożenia, jakie dla globalnego 
porządku gospodarczego stwa-

rza państwowy kapitalizm 
Chin”. Według Gao taryfy cel-
ne od samego początku miały 
na celu uderzenie w jedno pań-

stwo – Chiny. 
Z tą opinią zgadza się Christo-

pher Balding, starszy pracownik 
naukowy w Henry Jackson So-

ciety, brytyjskim konserwatyw-

nym think tanku, który kon-

centruje się głównie na zagro-

żeniach ze strony Chin i Rosji. 
Zdaniem Baldinga nałożenie ceł 
na sojuszników USA ma skło-

nić ich do  podjęcia negocjacji. 
Powinny doprowadzić do tego, 
że stawią oni czoła nieuczci-
wym praktykom handlowym 
Chin, takim jak bariery handlo-

we, cła, dumping oraz manipu-

lacje walutowe. W  wypowie-

dzi dla amerykańskiego portalu 
EpochTV Balding zauważył, że 
obecnie prezydent USA testuje 
różne kraje, aby ustalić, które 
z nich dołączą do koalicji two-

rzonej przez Amerykanów w ce-

lu stawienia czoła zagrożeniom 
ze strony Chin. 

Balding uważa, że ostatecznie 
Kanada, Meksyk, Japonia i Korea 
Południowa będą współpracować 
z  administracją Trumpa. Unię 
Europejską nazywa zaś „wielką 
niewiadomą”, wskazując na pro-

chińskie tendencje tamtejszych 
elit. Przykładem jest lewicowy 
premier Hiszpanii Pedro Sánchez, 
który przebywa obecnie w Peki-
nie, gdzie wezwał do zacieśnie-

nia sojuszu z Chinami, aby „sta-

wić czoła Trumpowi”.  Dodatko-

wo UE jest gotowa na ustępstwa 
w kwestii nałożonych wcześniej 
ceł na chińskie pojazdy elektrycz-

ne i rozważa ustalenie na nie cen 
minimalnych.

Hanna Shen 

Korespondencja z Tajpej

Projekt nowego budżetu przeszedł stosunkiem głosów 216:214   | fot. Wikipedia/d
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SZEF NATO OSTRZEGA

ZBROJENIA \ Rosja bada możliwość umieszczenia 
broni nuklearnej w kosmosie – powiedział szef Sojuszu 
Północnoatlantyckiego Mark Rutte. Dodał, że NATO jest bardzo 
zaniepokojone tymi doniesieniami. 

fot. Facebook/d

ISTOTNA ZMIANA PRZEPISÓW

FINLANDIA \ Parlament zatwierdził ustawę zakazującą 
nabywania nieruchomości przez osoby i podmioty, których kraj 
prowadzi wojnę i może stanowić zagrożenie. W praktyce zmiana 
prawa dotyczy Rosji.

fot. Wikipedia/d

Waszyngton i Teheran 
rozmawiały o atomie
OMAN \ Zakończyła się pierwsza runda negocjacji ws. ogra-
niczenia programu atomowego przez Iran. Zgodnie z zapowie-
dzią prezydenta USA Donalda Trumpa obie strony rozmawiały 
bezpośrednio. Obie uznały też, że rozmowy były produktywne.

Jak informowaliśmy w „Codzien-

nej”, Trump zapowiadał, że Wa-

szyngton i Teheran będą rozma-

wiać bezpośrednio o ogranicze-

niu przez Iran programu atomo-

wego tak, by nie mógł posłużyć 
on do produkcji bomby atomo-

wej. Strona irańska twierdziła, 
że chce negocjacji, ale te muszą 
odbyć się przez pośredników. 

Irańskie państwowe media po-

informowały, że Trump jednak 
postawił na swoim. Jego przed-

stawiciel ds. Bliskiego Wschodu 
Steve Witkoff odbył bezpośrednią 
rozmowę z  irańskim ministrem 
spraw zagranicznych Abbasem 
Araghchim. Rozmowa, która od-

była się na przedmieściach stolicy 
Omanu Maskatu, była pierwszą 
bezpośrednią komunikacją mię-

dzy oboma państwami od czasu 
administracji Baracka Obamy.

Biały Dom wskazał w oświad-

czeniu, że rozmowa, która po-

trwała ponad dwie godziny, 
była „bardzo pozytywna i kon-

struktywna”, chociaż przyznał, 
że sprawy dzielące oba pań-

stwa są „bardzo skomplikowa-

ne”. Sam Trump wypowiedział 
się w  podobnie optymistycz-

nym tonie, ale podkreślił, że 
nic nie jest pewne, dopóki oba 
państwa nie podpiszą umowy. 

Araghchi również przyznał 
w  państwowej telewizji, że 
rozmowa była konstruktyw-

na. Dodał, że żadna ze stron 
nie jest zainteresowana „roz-

mowami w imię rozmów” ani 
marnowaniem czasu na bez-

przedmiotowe negocjacje. Za-

leży im za to na jak najszyb-

szym osiągnięciu porozumie-

nia. Dodał jednak, że „to na 
pewno nie będzie łatwym za-

daniem”.  

(wm)

Paweł Kryszczak

W  kwietniu 2021 r. 
ówczesny prezy-

dent USA Joe Bi-
den ogłosił stan 

wyjątkowy na mocy ustawy 
o międzynarodowych nadzwy-

czajnych uprawnieniach gospo-

darczych (International Emer-
gency Economic Powers Act). 
Jak mogliśmy przeczytać w Re-

jestrze Federalnym (Federal Re-

gister), działania administracji 
Białego Domu zostały podjęte 
w celu przeciwdziałania „nie-

zwykłym i  nadzwyczajnym 
zagrożeniom dla bezpieczeń-

stwa narodowego, polityki za-

granicznej i gospodarki Stanów 
Zjednoczonych”, za które odpo-

wiadała Federacja Rosyjska. Na 
liście znalazły się takie szkodli-
we działania, jak m.in. ingero-

wanie w  demokratyczne pro-

cesy wyborcze w Stanach Zjed-

noczonych i wśród ich sojuszni-
ków, angażowanie się w złośli-
we działania w cyberprzestrzeni 
skierowane przeciwko USA oraz 
ich sojusznikom i  partnerom, 
stosowanie korupcji w celu wy-

wierania wpływu na rządy za-

graniczne, prowadzenie działań 

eksterytorialnych wymierzo-

nych w dysydentów lub dzien-

nikarzy, naruszanie dobrze 
ugruntowanych zasad prawa 
międzynarodowego, w tym po-

szanowania integralności tery-

torialnej państw. Administracja 
Bidena aż trzykrotnie w latach 
2022–2023  rozszerzała zakres 
stanu wyjątkowego.

„Szkodliwe działania Ro-

sji w dalszym ciągu stanowią 
niezwykłe i nadzwyczajne za-

grożenie dla bezpieczeństwa 
narodowego, polityki zagra-

nicznej i  gospodarki Stanów 
Zjednoczonych” – wskazał pre-

zydent Donald Trump w spe-

cjalnym dokumencie. Stał się 
on podstawą do przedłużenia 
przez amerykańskiego przy-

wódcę o  kolejny rok sankcji 
obowiązujących wobec Rosji.

Prezydent USA coraz krytycz-

niej mówi o celowym odwleka-

niu przez Władimira Putina za-

kończenia działań wojennych. 
„Rosja musi się ruszyć. Zbyt wie-

lu ludzi ginie, tysiące każdego ty-

godnia, w okropnej i bezsensow-

nej wojnie” – wskazał Donald 
Trump na swoim portalu spo-

łecznościowym Truth Social.
Co więcej, jak podaje ame-

rykańska stacja Fox News, 
Trump może zdecydować się 
na nałożenie kolejnych sank-

cji na Rosję, jeśli ta do końca 
kwietnia nie zgodzi się na za-

wieszenie broni w  trwającej 
wojnie z  Ukrainą. Niedawno 
prezydent Stanów Zjednoczo-

nych zagroził też nałożeniem 
wtórnych sankcji na państwa, 
które dokonują zakupu rosyj-
skiej ropy naftowej.

Donald Trump coraz krytyczniej mówi o celowym odwlekaniu przez Rosję zakończenia działań 
wojennych | fot. Nathan Howard/Reuters/Forum

Estonia zatrzymała 
statek rosyjskiej 
floty cieni
MORZE BAŁTYCKIE \ Estońska Marynarka Wojenna 
zatrzymała tankowiec rosyjskiej floty cieni. W trakcie 
śledztwa Estończycy potwierdzili, że okręt nie miał ubezpie-
czenia i wbrew deklaracjom azjatyckiej załogi o rejestracji 
statku w Dżibuti jednostka płynęła bez bandery. 

W  sobotę przedstawiciele 
Urzędu Transportu Estonii za-

prezentowali wyniki inspek-

cji rosyjskiego tankowca Ki-
wala, zatrzymanego w  pią-

tek rano na wodach Bałtyku. 
Podczas szczegółowej kontroli 
inspektorzy przeanalizowali 
dokumentację jednostki, prze-

słuchali załogę i  przeszukali 
magazyny, po czym stwierdzi-
li dziesiątki uchybień. – Prze-

prowadzając kontrolę statku 
bezpaństwowego, Estonia wy-

pełniła swoje zobowiązania 
międzynarodowe. Inspektorzy 
stwierdzili poważne narusze-

nia prawa, w związku z czym 
nie możemy pozwolić jednost-
ce na kontynuowanie kursu – 

zapowiedział dyrektor oddzia-

łu ds. morskich Urzędu Trans-

portu Estonii Kristjan Truu. 
Specjaliści wypunktowali 

łącznie 40  nieprawidłowości 
w  funkcjonowaniu jednostki, 
z czego 29 określono jako po-

ważne. Jednym z  głównych 
naruszeń jest kurs bez bande-

ry, co sprawia, że statek nie 
podlega ustawodawstwu żad-

nego kraju. Podczas przesłu-

chań załoga podawała Dżibu-

ti jako państwo ba0ndery, ale 
śledczy ustalili, że afrykański 
kraj anulował przynależność 
państwową ze względu na nie-

legalne działania jednostki. 
Dodatkowo tankowiec nie 

był ubezpieczony i był objęty 

sankcjami UE, Wielkiej Bry-

tanii, Kanady oraz Szwajca-

rii. Ustalono, że załoga płynęła 
z Indii, a celem rejsu był rosyj-
ski port Ust-Ługa w obwodzie 
leningradzkim. Estońska Ma-

rynarka Wojenna poinformo-

wała, że statek nie wykazywał 
zagrożenia dla europejskiej in-

frastruktury krytycznej. 
W  ciągu ostatnich miesięcy 

służby krajów bałtyckich zgło-

siły serię incydentów wpisują-

cych się w  rosyjskie działania 
hybrydowe na wodach Bałtyku. 
Jednostki FR systematycznie 
zakłócają komunikację mobil-
ną, manipulują systemami na-

wigacji i maskują własne ruchy. 
W ten sposób stanowią zagro-

żenie dla operacji handlowych 
i energetycznych w regionie. Ich 
celem jest testowanie gotowości 
bojowej NATO, które od stycz-

nia br. sprawuje nadzór nad 
podwodną infrastrukturą w ra-

mach operacji „Straż bałtycka”. 
W  odpowiedzi na rosyjskie 

prowokacje estoński parla-

ment przyjął ustawę, na mo-

cy której Estońskie Siły Zbroj-
ne będą mogły zatapiać statki 
handlowe stanowiące zagro-

żenie dla bezpieczeństwa na-

rodowego. 

Joanna Kowalkowska

DYPLOMACJA \ Amerykańskie sankcje na Rosję przedłużone o kolejny rok

Trump ma dość gierek Putina 
Stany Zjednoczone przedłużają sankcje na Rosję o rok. To efekt celowego odwlekania przez rosyjskiego zbrodniarza 
Władimira Putina zawieszenia broni na Ukrainie. Prezydent Donald Trump zapowiedział przy tym, że jeżeli sytuacja się nie 
zmieni, sankcje będą się systematycznie zaostrzać.
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PREZES NBP O TRANSFERZE ŚRODKÓW Z BANKÓW NA GIEŁDĘ

FINANSE \ Możemy rozważyć zachęty dla gospodarstw domowych, aby przeniosły 
część oszczędności z banków na rynek kapitałowy – powiedział prezes Narodowego Banku 
Polskiego prof. Adam Glapiński do ministrów finansów i szefów banków centralnych UE podczas 
nieformalnego posiedzenia Rady UE ds. Gospodarczych i Finansowych (ECOFIN).

fot. Zbyszek Kaczmarek/Gazeta Polska

WYWIAD \ Z JOLANTĄ HAJDASZ, prezes Stowarzyszenia Dziennikarzy Polskich i dyrektor Centrum Monitoringu Wolności Prasy SDP, 
rozmawia MARIUSZ ANDRZEJ URBANKE

Czy trzeba będzie 200 marszów 
poparcia w obronie Republiki?
Nie da się zamknąć ust 7 mln Polaków, którzy mają poglądy inne niż media głównego nurtu sympatyzujące z liberałami, lewicą, a nawet lewactwem 
– mówi Jolanta Hajdasz w rozmowie z „Gazetą Polską Codziennie”.

Wojewódzki Sąd Administracyjny 
(WSA) w Warszawie uchylił decyzje 
Krajowej Rady Radiofonii i Telewizji 
(KRRiT) przyznające koncesje 
telewizjom Republika i wPolsce24. 
Wyrok dotyczy tylko koncesji 
naziemnej, obie stacje mają też 
koncesje satelitarne, co nie pozbawia 
ich możliwości dalszego nadawania 
programu. Mimo to w stanowisku 
Centrum Monitoringu Wolności 
Prasy SDP stanowczo protestują 
Państwo „przeciwko skandalicznej 
decyzji Wojewódzkiego Sądu 
Administracyjnego”, która w opinii 
SDP może oznaczać w praktyce 
unieważnienie przyznania koncesji 
na nadawanie naziemne programu 
telewizyjnego dla TV Republika 
i telewizji wPolsce24. To realny 
scenariusz?

W naszej ocenie decyzja WSA 
jest zamachem na wolność sło-

wa i pluralizm medialny w na-

szym kraju. Proszę zauważyć, 
że WSA sprawę rozpatrzył do-

piero teraz, w bardzo gorącym 
okresie przedwyborczym, choć 
odwołanie Polskich Wolnych 
Mediów, które zaproponowały 
kanał informacyjny Polska24, 
ale nie wygrały konkursu (po-

dobnie jak węgierski nadawca 
TV2 Media, który zapropono-

wał PTV – przyp. red.), czekało 
w sądzie długie miesiące. Dla-

czego sąd nie poczekał jeszcze 
dłużej, żeby tak ważna dla róż-

norodności debaty politycznej 
w Polsce sprawa mogła zostać 
rozpatrzona bez emocji, po 
wyborach? Dziś wielu komen-

tatorów uważa, że jest to ad-

ministracyjna próba zamknię-

cia możliwości swobodnego 
wypowiadania się milionom 
ludzi, którzy w  każdych wy-

borach sympatyzują z Prawem 
i  Sprawiedliwością i  innymi 
partiami konserwatywnymi. 
Przypomnijmy, że w wyborach 
w 2023 r. PiS uzyskało najwię-

cej spośród wszystkich par-

tii, bo aż 35,38 proc. głosów. 
To właśnie ci wyborcy, po re-

wolucyjnych zmianach w TVP 
i innych mediach publicznych, 

trafili do telewizji wPolsce24, 
a  zwłaszcza TV Republika, 
która w zaledwie osiem mie-

sięcy odniosła ogromny sukces, 
uzyskawszy milionowe zasię-

gi. W tej sytuacji sąd może się 
narazić na zarzut zamykania 
ust niezależnym, mniejszym 
mediom, a nawet ingerowania 
w proces wyborczy. Zwłaszcza 
że pani sędzia Barbara Koło-

dziejczak-Osetek znana jest ze 
swoich poglądów, bo w czasie 
rządów PiS wzywała wraz ze 
Stowarzyszeniem Sędziów Są-

dów Administracyjnych – jak 
to określono – „do podjęcia pil-
nych działań mających na ce-

lu realne przywrócenie stanu 
praworządności w Polsce”. Je-

śli sądy i  sędziowie o podob-

nych poglądach będą wydawać 
podobne wyroki jak warszaw-

ski WSA, to media z nurtu pra-

wicowego i konserwatywnego, 
które dbają o polskość oraz na-

sze tradycyjne wartości, mogą 
nie przetrwać.

WSA wskazał jednak na nieprawidłową 
ocenę wniosków przez KRRiT. „Nie 
zbadano żadnego z tych podmiotów 
pod względem bezpieczeństwa 
państwa, obronności państwa, 
naruszenia dóbr kultury, jak 
i nieuzyskania pozycji dominującej” 
– uzasadniała sędzia. W czasach 
wojny tuż za naszymi granicami takie 
argumenty są chyba bardzo ważkie?

KRRiT nie ma ani narzędzi, 
ani przede wszystkim upraw-

nień do badania spółek ubie-

gających się o koncesję pod ką-

tem bezpieczeństwa państwa 
ani tym bardziej obronności. 
Tym zajmują się odpowied-

nie służby i jestem przekona-

na, że już dawno obecny rząd 
starałby się przeszkadzać Re-

publice i telewizji wPolsce24, 
bo wiadome jest, że – mówiąc 
oględnie – nie sympatyzuje 
z nimi. Dla mnie jednak jesz-

cze ważniejszym argumentem 
za transparentnością tych firm 
jest to, że przecież stacje te 
w czerwcu 2024 r. w konkur-

sie prowadzonym przez kon-

stytucyjnego regulatora rynku 
mediów, jakim jest KRRiT, bez 
problemu uzyskały koncesję na 
nadawanie programu na mul-
tipleksie MUX-8. Nasuwa się 
więc kolejne pytanie: dlacze-

go teraz, po ośmiu miesiącach 
rynkowego funkcjonowania 
obu stacji, WSA podważa legal-
ność koncesji zarówno TV Re-

publika, jak i wPolsce24? Fir-

my te nie są jakimś przypad-

kiem na polskim rynku me-

dialnym, opierają się na od lat 
budowanej strukturze w  po-

staci wydawnictw prasowych, 
portali internetowych i rzeszy 
wiernych czytelników oraz od-

biorców. Wszyscy, w tym służ-

by, mogli i mogą to sprawdzić. 
Można też skontrolować ich 
sprawozdania finansowe i bez 
trudu zobaczyć, że są w stanie 
unieść ciężar funkcjonowania 
na multipleksie MUX-8.

Zapewne tak, choć nie jest to tanie, bo 
jednym z warunków uzyskania koncesji 
jest wpłacenie przynajmniej 6 mln zł. 
Czy małe, rozwijające się telewizje na 
to stać?

Jak widać, stać, skoro te-

lewizja wPolsce24, a  przede 
wszystkim TV Republika bły-

skawicznie zbudowały ogrom-

ny rynek swoich odbiorców, 
którzy wspierają je również 
finansowo, a  przede wszyst-
kim – w przypadku Republiki 
– ogromne nowoczesne studia 
i zaplecze techniczne. Dodam, 
iż przepisy wyraźnie mówią, 
że nie trzeba od razu wpła-

cać całych 6  mln zł, wystar-

czy co roku płacić nieco ponad 
1  mln  zł. Kwestia wpłaty tej 
kwoty i braku dbałości o zba-

danie finansów obu spółek by-

ła jednym z  głównych argu-

mentów podnoszonych przez 
sąd i przesądzających o treści 
wydanego wyroku. Z tego, co 
wiem z doniesień medialnych, 
TV Republika wpłaciła już ko-

nieczną kwotę i to przed upły-

wem wyznaczonego terminu. 
Zatem i w tym przypadku ar-

gumenty i obawy sądu okazują 
się nietrafione. 

Co będzie, jeśli w dalszym 
postępowaniu obie telewizje znów 
staną na przegranych pozycjach?

Krajowa Rada Radiofonii i Te-

lewizji już oświadczyła, że 
uchwała i decyzja o przyznaniu 
koncesji dotyczących miejsc na 
MUX-8, naziemnej telewizji cy-

frowej, dla TV Republika i wPol-
sce24  jest zgodna z  prawem, 
a  wyrok WSA jest nieprawo-

mocny. I tego powinien trzymać 
się sąd. KRRiT złoży więc skar-
gę kasacyjną od tego wyroku 
do Naczelnego Sądu Administra-

cyjnego, a my jako Centrum Mo-

nitoringu Wolności Prasy SDP 
obejmujemy monitoringiem tę 
sprawę i będziemy informować 
o jej przebiegu wszystkie euro-

pejskie instytucje oraz stowa-

rzyszenia dziennikarskie, które 
zajmują się monitorowaniem 
pluralizmu i niezależności me-

diów w Unii Europejskiej. Jesz-

cze raz podkreślam: niejasne są 
powody podjęcia tej radykalnej 
decyzji, a  przedstawione ust-
nie uzasadnienie sądu zawiera-

ło wiele nieprawdziwych i nie-

potwierdzonych informacji, co 
samo w sobie świadczy o wąt-
pliwych podstawach prawnych 
i  faktycznych do  podjęcia tak 
radykalnego i kontrowersyjne-

go orzeczenia. Jestem też prze-

konana, że w sytuacji dalszych 
administracyjnych szykan wo-

bec Republiki i wPolsce24 doj-
dzie –   tak jak w  przypadku 
blokowania koncesji dla telewi-
zji Trwam – do protestów spo-

łecznych. Wtedy trzeba było aż 
200 marszów poparcia, żeby ta 
telewizja mogła zacząć działać. 
Dziś nie musi do tego dojść, je-

śli NSA będzie wierny zasadom 
prawa obowiązującym w Polsce 
i zasadom wolności wypowiedzi 
oraz pluralizmu mediów. Nie 
da się zamknąć ust 7 mln Pola-

ków, którzy mają poglądy inne 
niż media głównego nurtu sym-

patyzujące z liberałami, lewicą, 
a nawet lewactwem.

| fot. Rafał Guz/PAP

eprasa.pl fad4541a75
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BRYTYJCZYCY CHCĄ ZACHOWAĆ RESZTKI HUTNICTWA W KRAJU

PRZEMYSŁ \ Obie izby brytyjskiego parlamentu poparły propozycję rządu dotyczącą 
przejęcia przez państwo kontroli nad utworzoną w 1967 r. firmą British Steel. Posłowie zebrali 
się na nadzwyczajnym posiedzeniu, by uniemożliwić właścicielowi spółki, chińskiej grupie Jingye, 
wygaszenie dwóch ostatnich pieców hutniczych w kraju.

fot. x.com/d

ROLNICTWO \ Hodowcy przypuszczają, że działania Komisji Europejskiej mają kontekst rynkowy

KE zniszczy w Polsce produkcję drobiu 
Wielkopolscy rolnicy najdotkliwiej odczują restrykcje, które zamierza wprowadzić Komisja Europejska w związku z ptasią grypą. Dlatego protestują prze-

ciwko zamykaniu z produkcji całych obszarów Wielkopolski. Zniszczy to polskie drobiarstwo. Apelują o indywidualne podejście do zakażonych farm. 

Lucyna Piwowarska

W
ielkopolska jest 
bardzo dużym 
producentem dro-
biu, produkuje 

ok. 30 proc. mięsa drobiowe-
go i  jaj. Ta branża daje pracę 
i dochody nie tylko bezpośred-
nio producentom drobiu, lecz 
także pośrednio bardzo wielu 
rolnikom produkującym zboża, 
firmom paszowym, ubojowym 
i  wylęgowym. Stąd ogromny 
niepokój rolników o  wyłącze-
nie przez KE całych obszarów 
Wielkopolski z produkcji. „Ro-
zumiemy zagrożenia wynika-
jące z ptasiej grypy, ale według 
naszych informacji do tej sytu-
acji przyczyniło się zaledwie kil-
ku producentów, a ucierpi ich 
cała masa” – napisała Wielko- 
polska Izba Rolnicza w  apelu 
do  Krzysztofa Jażdżewskiego, 
głównego lekarza weterynarii. 
Według izby powiatowi lekarze 
weterynarii powinni mieć moż-
liwość precyzyjnej oceny ryzyka 
i podejmowania działań na pod-
stawie indywidualnych ocen. 
„Należy działać w  tej sprawie 
za pomocą skalpela, a nie sie-
kiery. Zdecydowana większość 

wielkopolskich producentów 
drobiu dba o bioasekurację i jest 
pod właściwą kontrolą powia-
towych lekarzy weterynarii” – 
podkreślono w apelu. 

Ministerstwo Rolnictwa przy-
znaje, że w  KE powstaje kon-
kretna mapa stref – podział za-
każonych terenów na dwa kla-
stry: wielkopolski i mazowiec-
ko-warmińsko-mazurski. Komi-
sja sytuację w Polsce oceniła jako 
niestabilną i ryzykowną, a skalę 
rozprzestrzeniania się w Polsce 

wirusa ptasiej grypy za wyjąt-
kowo wysoką. Skala zagrożeń 
(w tym roku zlikwidowano już 
pięć dużych stad, w których zu-
tylizowano łącznie 4,3 mln kur 
niosek) zobligowała KE do roz-
poczęcia procedury wdrażania 
dodatkowych restrykcji – podał 
resort. Proponowane rozwiąza-
nia mogą wprowadzić czasowy 
zakaz zasiedlania gospodarstw 
nowymi ptakami. 

Jażdżewski przyznaje, że naj-
trudniejsza sytuacja jest w wo-

jewództwie wielkopolskim. 
Rozmowy z KE o  tym terenie 
„są naprawdę bardzo skompli-
kowane”. Pierwsza propozycja 
KE była całkowicie nie do przy-
jęcia, a obecna nadal jest bar-
dzo trudna do zaakceptowania. 
Mimo wprowadzania stref i za-
kazu zasiedlania gospodarstw 
nowymi ptakami ma nie być 
embarga na wywóz drobiu z te-
renów objętych obostrzeniami; 
handel wewnątrzwspólnotowy 
ma być dozwolony. 

Nie ma się więc czemu dziwić, 
że rolnicy przypuszczają, iż 
działania Komisji mają kontekst 
rynkowy. KE podpisała umo-
wę o wolnym handlu z krajami 
Ameryki Południowej (Merco-
surem) i zamierza liberalizować 
wymianę handlową z Ukrainą. 
„Oba te obszary charakteryzu-
ją się dużą i rosnącą produkcją 
drobiu i tylko czekają na miej-
sce na rynku, zwolnione na 
skutek nieprzemyślanych dzia-
łań administracyjnych przez 
polskich dostawców. Nie mo-
żemy sobie pozwolić na utratę 
rynków drobiu i jaj w Europie 
i na świecie, bo to skaże nas na 
konieczność eksportowania ta-
niego zboża i bankructwo wiel-
kopolskich rodzinnych gospo-
darstw rolnych. Będzie to ozna-
czało upadek całej branży, którą 
budowaliśmy latami” – podkre-
śla izba. 

Polska jest największym pro-
ducentem mięsa drobiowego 
w Europie z 20-procentowym 
udziałem we wspólnotowej 
produkcji. Kolejne pozycje zaj-
mują Hiszpanie i Niemcy, któ-
rzy wytwarzają odpowiednio 
13 oraz 14 proc. unijnej pro-
dukcji.

Słabnący handel zagraniczny Polski. To nie cła za tym stoją 
BILANS \ Opublikowano dane o polskim bilansie płatniczym za luty, czyli okres sprzed sagi z globalnym nakładaniem i zawieszaniem ceł. Wyraźnie spa-

dła dynamika handlu zagranicznego. Spadek eksportu i ostre hamowanie importu są spójne z rozczarowującymi lutowymi danymi o produkcji przemy-

słowej i sprzedaży detalicznej. Eksperci spodziewają się stopniowego pogłębiania deficytu na rachunku obrotów bieżących.

Narodowy Bank Polski podał 
wstępne dane dotyczące bilan-
su  płatniczego Polski za luty 
2025 r. Wynika z nich, że saldo 
rachunku bieżącego było ujem-
ne i  wyniosło 0,9  mld zł. Rok 
wcześniej saldo rachunku bie-
żącego było dodatnie i wyniosło 
7,1 mld zł. „W lutym 2025 r. w ra-
chunku bieżącym bilansu płatni-
czego odnotowano dodatnie sal-
do usług (14,5 mld zł) oraz ujem-
ne salda obrotów towarowych 
(3,8 mld zł), dochodów pierwot-
nych (10,0  mld zł) i  dochodów 
wtórnych (1,6 mld zł)” – wskazał 
NBP w komunikacie.

Według banku centralnego 
w  lutym 2025 r. nastąpiły dal-
sze spadki w handlu zagranicz-

nym towarami; szacowana war-
tość eksportu zmniejszyła się 
o 4,8 proc. w stosunku do tego 
samego miesiąca 2024 r. i wynio-
sła 113,8 mld zł. Była więc nie 
tylko niższa niż w lutym 2024 r., 
lecz także niższa niż w  lutym 
2023 r. Wartość importu obniży-
ła się o 1,2 proc. w porównaniu 
z rokiem poprzednim i wyniosła 
117,6 mld zł – był to najniższy 
poziom importu od 2021 r.

Bank centralny ocenił, że rów-
noległe spadki w eksporcie i im-
porcie towarów zaopatrzenio-
wych oraz środków transportu 
odzwierciedlają utrzymujące się 
niekorzystne tendencje w polskim 
i europejskim przemyśle, zwłasz-
cza w branży motoryzacyjnej.

Eksperci z Biura Analiz Makro-
ekonomicznych w  ING Banku 
Śląskim wskazują, że chociaż lu-
ty nie przyniósł istotnych zmian 
w trendach w handlu towarami 
z poprzednich miesięcy, to wy-
raźnie spadły dynamiki eks-
portu i  importu. Wartość eks-
portu towarów w euro spadła 
o 1,4 proc. r/r (po minimalnym 
wzroście o  0,2  proc. w  stycz-
niu), a wzrost importu wyraźnie 
zwolnił do 2,3 proc. r/r w lutym 
z  8,9  proc. miesiąc wcześniej. 
– Spadek eksportu i ostre hamo-
wanie importu są spójne z roz-
czarowującymi lutowymi da-
nymi o produkcji przemysłowej 
i sprzedaży detalicznej – ocenili 
eksperci.

Wskazali, że z informacji NBP 
wynika, iż nie tylko silnie spa-
dła sprzedaż eksportowa branży 
motoryzacyjnej, zarówno w ka-
tegorii pojazdów, jak i  części, 
lecz spadki odnotowano także 
w eksporcie zaopatrzeniowym, 
dóbr trwałego użytku i  dóbr 
inwestycyjnych, a  wyjątkiem 
był wzrost eksportu produk-
tów rolnych, co wynikało głów-
nie z wyższych cen globalnych. 
–  W  ciągu 2025  r. spodziewa-
my się stopniowego pogłębiania 
deficytu na rachunku obrotów 
bieżących do 1,3 proc. PKB na 
koniec roku, m.in. z uwagi na 
dalszy wzrost deficytu towaro-
wego – ocenili analitycy. W ich 
opinii istnieje zarówno kilka ba-

rier dla wzrostu eksportu, lecz 
także przestrzeń do wzrostu im-
portu wraz z przyspieszeniem 
popytu krajowego i  zakupami 
zbrojeniowymi za granicą. – Je-
śli chodzi o  największy rynek 
zbytu dla polskiego eksportu, to 
perspektywy krótkoterminowe 
wzrostu gospodarki niemieckiej 
są słabe – wskazali analitycy, 
podkreślając, że w tym roku od-
czuje ona cła Trumpa. Na razie 
wojna celna między USA a Unią 
została zawieszona na 90 dni, 
choć obowiązują 10-proc. cła 
uniwersalne i podwyższone cła 
sektorowe na stal, aluminium 
i samochody. 

(p.woz.)

Z polskiego rynku w związku z grypą ptaków w ostatnich miesiącach 2024 r. (październik–grudzień) zniknęło z produkcji ok. 1,7 mln kur 
niosek | fot. Wikipedia/d
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RELACJA \ Ponad 100 tys. osób na marszu tysiąclecia Królestwa Polskiego i 500-lecia hołdu pruskiego

Rekordowy polonez 
i duma z ojczyzny

POLONEZ \ „Za najstarszą wzmiankę o tańcu – czy po prostu chodzie – który mógł 
być pierwowzorem poloneza, uznaje się XVI-wieczny zapis Jana Kochanowskiego, relację ze 
złożenia hołdu polskiemu królowi Zygmuntowi Augustowi przez księcia pruskiego Albrechta 
Fryderyka Hohenzollerna” – przypomnieli organizatorzy marszu. Polonez jest symbolem 
długości trwania, siły, atrakcyjności i znaczenia polskiej kultury na świecie.

fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska

 | fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska

Podczas marszu pobito rekord Polski par tańczących poloneza 
| fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska

Wydarzenie rozpoczęło się przy pomniku Kopernika  
| fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska

Na pl. Zamkowym głos zabrał m.in. prof. Andrzej Nowak, jeden z ini-
cjatorów marszu | fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska

W sobotę ulicami Warszawy 
przeszedł marsz z okazji ty-
siąc lecia Królestwa Polskiego 
i 500-lecia hołdu pruskiego. 
W radosnym biało-czerwonym 
pochodzie wzięło udział – jak 
oszacowali organizatorzy – 
ok. 100 tys. osób. Wśród nich 
były kluby „Gazety Polskiej” 
z całego kraju. Podczas 
wydarzenia pobito wyjątkowy 
rekord – jednocześnie polone-
za, polski taniec narodowy, za-
tańczyło oficjalnie 1165 par.

Anna Krajkowska

M
arsz poprzedzi-
ła msza św. dzięk-
czynna za milenium 
Królestwa Polskiego 

w kościele pw. Świętego Krzyża. 
Następnie spod pomnika Koper-
nika wyruszył biało-czerwony 
korowód tańczący poloneza. Po-
prowadził go Zespół Tańca Histo-
rycznego „Chorea antiqua” wraz 
z zaprzyjaźnionym Zespołem Tań-
ców Historycznych Szlacheckich 
z Przasnysza i Bractwem Kurko-
wym Rzeczypospolitej. – Polonez 
jest naszym tańcem narodowym. 
5 grudnia 2023  r. został wpisa-
ny na listę niematerialnego dzie-
dzictwa UNESCO – przypomnia-
ła ze sceny Maria Czerwińska, 
współzałożycielka Chorea Anti-
qua. Podczas wydarzenia podjęto 
próbę pobicia rekordu w liczbie 
par tańczących poloneza. Udało 
się. – Nowy wynik to 1165 par. 
To jednak nie wszystko. Oprócz 
policzonych osób oficjalnie, ko-
misyjnie, dołączyła jeszcze rzeka 
uczestników, których nie byliśmy 
w stanie uwzględnić. Zaangażo-
wanie Polaków robi wrażenie – 
podsumowała Elżbieta Olszewska 
z Biura Rekordów. 

Frekwencja dopisała także pod-
czas całego marszu. Jak szacują 
organizatorzy, wydarzenie zgro-
madziło ok. 100 tys. osób. Wśród 
nich było wielu klubowiczów 
„GP”. Na pl. Zamkowym w War-
szawie na zakończenie marszu 
przemawiali prof. Andrzej Nowak, 
Patryk Jaki i dr Karol Nawrocki. 

– Korona nałożona tysiąc  lat 
temu Chrobremu to wezwanie 
do samodzielności. Oznacza ona, 
że mamy być sami zdolni podjąć 
wielkie dzieło – mówił prof. No-
wak. – Polska ma swoją wspa-
niałą misję, tylko musimy naj-
pierw odzyskać własną pamięć 
i zobaczyć, że my mamy tę mi-
sję w czasie, gdy znów nam chcą 
odbierać wolność – wskazał Pa-
tryk Jaki, nawiązując do porów-
nania Polski z filmowym (i książ-
kowym) bohaterem Jasonem Bo-
urne’m. Jaki przypomniał wie-
le wydarzeń i  postaci z  naszej 
historii, z których możemy być 
dumni. – To tysiąclecie powinno 
być właśnie takimi narodowymi 
rekolekcjami, żeby przypomnieć 
Polakom, kim oni naprawdę są. 
Są następcami dumnej, wolnej 
Rzeczypospolitej – podkreślił. 

Głos ze sceny zabrał także dr 
Karol Nawrocki, prezes IPN 
i kandydat na prezydenta popie-
rany przez PiS. – Jesteśmy zo-
bowiązani wobec naszej przy-
szłości. Dziś musimy myśleć 
o Rzeczypospolitej za kolejne ty-
siąc lat, bo jesteśmy tylko depo-
zytariuszami tego dziedzictwa, 
tego piękna, które zostało nam, 
współczesnym podarowane, aby-
śmy o nie dbali, abyśmy je pielę-
gnowali i abyśmy nie godzili się 
na zabieranie nam wolności – po-
wiedział. 

Po zakończeniu marszu wielu 
uczestników przeszło w spon-
tanicznym zgromadzeniu przed 
siedzibę Republiki, gdzie odbyła 
się manifestacja w obronie kon-
cesji dla stacji. – Dzisiaj Republi-
ka znaczy wolność, nadzieja, so-
lidarność. Republika to solidar-
ność milionów widzów, którzy 
nas wspierają, którzy dają nam 
nadzieję na wolność w mediach 
– mówił Tomasz Sakiewicz. 

Uczestnicy mieli ze sobą biało-czerwone flagi i transparenty | fot. Anna Krajkowska/Gazeta Polska
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RELACJA \ Tak wyglądała napaść w Wieluniu na dziennikarza Republiki 

Zero standardów i kultury. Jak ochroniarze 
Trzaskowskiego bili dziennikarza
Powiedzieć, że relacje polityków koalicji 13 grudnia z konserwatywnymi dziennikarzami są trudne, to jak nic nie powiedzieć. Od początku przejęcia władzy środo-
wisko Donalda Tuska robi wiele, by uprzykrzyć pracę i uniemożliwić dostęp do informacji prawicowym redakcjom. Stosuje przy tym rozmaite metody, mające na 
celu wykluczenie nas z grona dopuszczonych do arkanów władzy, tak by za chwilę całkowicie nas unieważnić. W minionym tygodniu przekroczono kolejną grani-
cę, za którą jeszcze wyraźniej widać horyzont białoruskich standardów inspirowanych kremlowską konsekwencją w łamaniu prawa prasowego i wolności słowa.

Janusz Życzkowski 

C
zwartek 10  kwietnia 
miał być stosunkowo 
spokojnym dniem pra-
cy. Antenę zdominowa-

ły wydarzenia krajowe. Z jednej 
strony była to 15. rocznica tra-
gedii smoleńskiej i  uroczysto-
ści, które głównie odbywały się 
w Warszawie. Z drugiej opinia 
publiczna żyła wiadomościami 
dotyczącymi prezydenckich de-
bat. W południe brałem udział 
w uroczystości na placu Solnym. 
Solidarność wspólnie z przedsta-
wicielami środowisk patriotycz-
nych i radnymi Wrocławia skła-
dała kwiaty pod tablicą upamięt-
niającą poseł Aleksandrę Natal-
li-Świat. Z  mężem tragicznie 
zmarłej parlamentarzystki na-
grałem krótką rozmowę. – Dziś 
ta rocznica przypada w atmosfe-
rze wyjątkowej i szczególnej, bo 
przecież wokół nas narasta jakiś 
obłąkańczy reżim, który dopie-
ro zaczyna pokazywać, co po-
trafi  i do czego jest zdolny – mó-
wił do kamery Republiki poseł 
Jacek Świat. Nie mogłem przy-
puszczać, że jeszcze tego same-
go dnia przekonam się o tym na 
własnej skórze. 

Oko w oko z Trzaskowskim i jego świtą
Przeglądając pocztę, trafiłem 

na informację o wiecu kandyda-
ta Koalicji Obywatelskiej w Wie-
luniu. Z Wrocławia to 1,5 godz. 
drogi. Skontaktowałem się z re-
dakcją. Możliwość zadania py-
tań Rafałowi Trzaskowskiemu 
o udział w debatach prezydenc-
kich była oczywiście bardzo inte-
resująca. Umówiliśmy się, że po-
jadę na miejsce. Wiec wiceprze-
wodniczącego Platformy zorga-
nizowano przed urzędem miasta 
na placu Kazimierza Wielkiego. To 
niewielka przestrzeń ograniczona 
z dwóch stron rzędem niewyso-
kich budynków. Dobrze nadaje się 
na kameralne spotkanie z udzia-
łem 200–250  osób. Właśnie ta-
ka liczba uczestników wypełnia 
przestrzeń i  dla telewizyjnych 
kamer, które chciały mieć „dobry 
obrazek” i  wysoką frekwencję 

w kadrze, było to idealne miejsce. 
Sam bez problemu znalazłem wy-
godny punkt, z którego mogłem 
obserwować zgromadzenie.

Spotkanie jak każde inne 
z udziałem Trzaskowskiego. Nie-
wielkie podwyższenie, banery 
i hasła, barierka oddzielająca od 
niezbyt licznej widowni. Trochę 
biało-czerwonych fl ag, z których 
część zwiniętych pozostawiono 
za sceną. Widać nie było na nie 
chętnych. Z  głośnika wygłasza-
ne znane tezy i  obietnice. Tak-
że atak na głównego konkurenta 
Karola Nawrockiego i popierają-
ce go Prawo i Sprawiedliwość. To 
motor napędowy kampanii, któ-
ry ma mobilizować twardy elek-
torat PO. Było więc o Unii Euro-
pejskiej, nowych możliwościach 
i pieniądzach, które dzięki zmia-
nie rządu już do nas płyną. Dalej 
o energii, która jest droga, bo to 
wina poprzedniej ekipy, i o emi-
grantach, których  oczywiście PiS 
ściągnął nam na głowę. Przemó-
wienie przerywały wymuszone 
oklaski i skandowane „Rafał, Ra-
fał…”. Czekałem na koniec wiecu. 

Kiedy kandydat wykrzyczał 
w końcu „Cała Polska naprzód!”, 
konferansjer zaprosił do  kolej-
ki i  zdjęć. Zastanawiałem się, 
gdzie będę mógł zadać pytania 
i dowiedzieć się, co myśli o spra-
wie debat. Rozpocząłem od sce-
ny. Tam paradoksalnie podejść 
było najprościej. Minąłem luź-
no stojących ludzi i ustawiłem 
się tuż przy barierce odgradzają-
cej widownię. Na podwyższeniu 
Trzaskowski robił właśnie kolej-
ne zdjęcia. Szukałem okazji, by 
zwrócił na mnie uwagę, i zada-
łem pytania. – Panie przewodni-
czący, czy pan obawia się Repu-
bliki – wołam z dołu. – Dlaczego 
nie chce pan przyjść na debatę? 
Będzie ośmiu kandydatów, a pa-
na nie. Co z debatą w Końskich? 
Czy ma pan coś przeciw temu, 
by Republika transmitowała to 
wydarzenie? 

Trzaskowski między jednym 
a  drugim zdjęciem rzuca przez 
ramię, że przecież zawsze odpo-
wiada na moje pytania. Oczywi-
ście kłamie, bo w podobnej sytu-

acji spotkaliśmy się tylko raz, kie-
dy próbowałem zagadnąć o jego 
kontakty z oskarżanym o liczne 
afery prezydentem Wrocławia. 
Wtedy razem z posłami Jarosem 
i  Borysem uciekał po schodach 
Starej Giełdy i mówił coś o tym, 
że „skończyły się czasy biega-
ninki”. O oczywistych relacjach 
z Jackiem Sutrykiem milczał.

Serię pytań spod sceny prze-
rwał jeden z organizatorów wie-
cu, który zadeklarował, że po 
sesji będę mógł porozmawiać 
z kandydatem i  zadać pytania. 
Podejrzewałem, że chce mnie 
spławić, ale chciałem też oka-
zać dobrą wolę. Stanąłem z bo-
ku i cierpliwie czekałem na obie-
caną rozmowę z  kandydatem. 
Ten nadal pozował do  zdjęć, 
uśmiechał się i kątem oka zer-
kał na członków sztabu, któ-
rzy nerwowo rozmawiali ze so-
bą, wymownie patrząc w moją 
stronę. W  pewnym momencie 
Trzaskowski został poproszony 
na tył sceny. Przy barierce sta-
ła starsza pani, która też chciała 
mieć zdjęcie z kandydatem. Po-
lityk Platformy podszedł auto-
matycznie i równie automatycz-
nie uśmiechnął się do aparatu, 
a  wracając, bez słowa chwy-
cił mikrofon podany mu przez 
współpracownika. – Dziękuję 
państwu bardzo, do zobaczenia, 
musimy jechać dalej, dziękuje-
my! – wykrzyczał do mikrofonu. 

Tym nagłym komunikatem 
zaskoczył grupkę osób, która 
w dalszym ciągu oczekiwała na 
zdjęcia, a którą najwyraźniej zi-
gnorował. Zdałem sobie spra-
wę, że jeśli zaraz nie podejdę, 
odjedzie, a ja nie będę mógł za-
dać pytań. Właściwie wszystko 
wskazywało na to, że rozpoczy-
na się właśnie akcja ewakuacyj-
na, którą w pośpiechu zorgani-
zował sztab Trzaskowskiego. 
Wokół polityka uformował się 
kordon ochroniarzy i współpra-
cowników, który szybko prze-
mieszczał się w stronę wyjścia 
z placu. Uprzedzając grupę, po-
jawiłem się tuż przed kandyda-
tem i jego gorylami. Dalej spra-
wy potoczyły się błyskawicznie. 

Tak atakuje się dziennikarza
Właściwie nie zdążyłem nawet 

zadać pytania. Uderzenie jed-
no i drugie. Popchnięcie, utra-
ta równowagi, ale nadal stoję. 
Ktoś z tyłu szarpie mój statyw. 
Kamera rozbija się na chodni-
ku, a ja zszokowany pytam: „Co 
państwo zrobiliście?”. Doma-
gam się reakcji ze strony poli-
tyka Platformy, który zamiast 
przeprosić, sam oskarża o agre-
sję, pomawia mnie o  oplucie 
i ucieka do stojącego nieopodal 
busa. Chwilę później odjeżdża, 
a ja zostaję na środku drogi ze 
zniszczonym sprzętem, otoczo-
ny przez złowrogą grupę sym-
patyków Rafała Trzaskowskie-
go. W starciu straciłem okula-
ry, które musiały spaść na zie-
mię. Ktoś odłożył je na parapet, 
ktoś inny je z  tego parapetu 
ukradł. Sztabowcy Trzaskow-
skiego odprowadzają mnie na 
bok. Próbują przekonywać, że 
cała sytuacja to moja wina, że 
byłem agresywny, a  spotkanie 
nie przewidywało wypowiedzi 
dla prasy. Nie zgadzam się, na 
szczęście mam nagranie. Są też 
inne, które wkrótce zaczynają 
krążyć w sieci.

Jeszcze tego samego wieczoru 
zgłaszam pobicie na policję. Na 
komisariacie w Wieluniu poru-
szenie. Wiadomo, sprawa poli-
tyczna, dzwonią telefony. Mogę 
się tylko domyślać, że jest wie-
le osób zainteresowanych moimi 
zeznaniami. Przesłuchująca poli-
cjantka co jakiś czas wychodzi. 
Kiedy wraca, mówi, że musiała 
się „wyspowiadać”. Sam opowia-
dam, jak było. Podpisuję proto-
kół. Mam czekać na kontakt. Do 
Wrocławia wróciłem po północy. 

Ból pojawił się rano. W ciągu 
dnia przybierał na sile, a po po-
łudniu wiedziałem już, że muszę 
odwiedzić lekarza. Kilka godzin 
spędzonych w  szpitalu, prze-
świetlenie, przeprowadzone ba-
dania i diagnoza, że to stan po 
pobiciu, ze skręceniem odcinka 
szyjnego kręgosłupa i z dolegli-
wościami także w odcinku pier-
siowym. Zapisane silne leki prze-
ciwbólowe, zalecony kołnierz or-

topedyczny i przynajmniej kilka 
dni odpoczynku. Opis potwier-
dził lekarz sądowy. W  jego pi-
śmie pojawia się wprost infor-
macja o obrażeniach, które „na-
ruszyły czynności narządu ciała 
i spowodowały rozstrój zdrowia 
na czas dłuższy niż 7 dni”. To po-
twierdzenie przestępstwa, które 
jest ścigane z urzędu. 

Tak tego nie zostawię
Sprawa będzie miała oczywiście 

swój ciąg dalszy. Oprócz zgłosze-
nia policji zawiadomienie do pro-
kuratury zapowiedziało Stowa-
rzyszenie Dziennikarzy Polskich 
z  jej prezes Jolantą Hajdasz. 
W  opublikowanym stanowisku 
SDP potępiono atak na dziennika-
rza w czasie wykonywania obo-
wiązków służbowych oraz zwró-
cono uwagę, że to podejrzenie 
przestępstwa tłumienia krytyki 
prasowej. Prawdę mówiąc, chcia-
łem tylko zadać pytania o udział 
w debatach, bo w tamtym czasie 
odpowiedź na nie miała bardzo 
duże znaczenie. Czego obawiali 
się Trzaskowski i jego sztab? Mo-
żemy się tylko domyślać, że mia-
ło to związek z nieczystymi in-
tencjami dotyczącymi organizacji 
medialnej ustawki w  Końskich. 
Brudnej gry, której cel uświęcił 
środki, w tym bezwzględnej po-
stawie Rafała Trzaskowskiego 
i jego otoczenia.

Dziś pragnę podziękować za 
wyrazy solidarności zarówno 
ze strony koleżanek i  kolegów 
po fachu, jak i wszystkich osób, 
które przesyłają życzenia zdro-
wia i  słowa wsparcia. Jak też 
za przeciwstawienie się agre-
sji w przestrzeni publicznej, dla 
której zwyczajnie nie może być 
zgody. 

Rafał Trzaskowski
kandydat KO na prezydenta, po tym jak jego ochroniarze poturbowali 

w Wieluniu reportera Republiki Janusza Życzkowskiego 

\\ Pluje pan na mnie i jest pan agresywny. \\
fot. Zbyszek Kaczmarek/Gazeta Polska

Busko-Zdrój 
Pensjonat Sanato
Pobyty lecznicze 

i wypoczynkowe 
Zadzwoń i zapytaj 

41 378 19 48
www.sanato.com.pl
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Karol Nawrocki

kandydat na prezydenta w debacie organizowanej przez sztab KO  

\\ Rafał Trzaskowski nie miał odwagi stawić się na debacie, a po drugiej wyłączono część opinii publicznej i dwie konserwatywne telewizje z tego, 
aby taką debatę relacjonować. Ja jestem tu z szacunku do widzów TVN, telewizji rządowej i telewizji Polsat, 

ale największym zagrożeniem jest to, aby tchórz został Zwierzchnikiem Sił Zbrojnych.  \\
fot. Tomasz Jędrzejowski/Gazeta Polska

WYBORY PREZYDENCKIE \ Rafał Trzaskowski nie dał rady w debacie nawet w cieplarnianych warunkach 

Pięć lekcji z debaty w Końskich 
„Festiwal niemądrych trików i gadżetów”, jak ogłosił Donald Tusk, czy „cyrk” organizowany wedle „standardów białoruskich”, jak napisał Sławomir Ment-
zen? Po dwuboju wyborczym w Końskich chciałbym wskazać na pięć kwestii. 

P
o pierwsze, system 
weryfikacji chętnych 
do ubiegania się o  fotel 
prezydencki jest w Pol-

sce przestarzały i w dużym stop-
niu fikcyjny. Wymagany próg 
100 tys. podpisów omijany jest na 
potęgę poprzez handel danymi, 
fałszowanie sygnatur, wpisywa-
nie na listy poparcia martwych 
dusz. Zanadto zaczyna przypomi-
nać przepisy z czasów PRL, kie-
dy władza udawała, że jakaś ab-
surdalna regulacja jest naprawdę 
potrzebna, a obywatele udawali, 
że się z tym zgadzają. Jedni i dru-
dzy doskonale wiedzieli, że maso-
wo się ją obchodzi, choć ofi cjalnie 
zgadzali się na fi kcję.

Były europoseł Ryszard Czar-
necki postuluje pilne podniesie-
nie progu liczby wymaganych 
podpisów ze 100  do  200  tys. 
Krok w dobrą stronę, by wyeli-
minować kandydatów egzotycz-
nych, ale wciąż utrwalanie pa-
tologii (za patologię uważam nie 
to, że ktoś kandydata musi po-
przeć, ale sposób gromadzenia 
podpisów). Na początek propo-
nuję zwiększenie funkcjonalno-
ści cyfrowych kanałów komu-
nikacji obywatela z państwem. 
Miliony Polaków rozliczają on-
line podatki, umawiają wizytę 
u lekarza, odbierają recepty czy 
odnawiają dokumenty. Umoż-
liwienie wsparcia wybranego 
kandydata poprzez nową funk-
cję w  istniejących już aplika-
cjach czy platformach nie po-
winno być problemem.

Prokurator potrzebny od zaraz
Sprawa druga: od patolo-

gii systemowej przechodzimy 
do konkretnych zarzutów, któ-
re powinni postawić prokurator 
i PKW. Sprawa jest bardzo pro-
sta i właściwie zerojedynkowa. 
Albo debata z  udziałem Trza-
skowskiego była organizowana 
przez TVP, albo nie. Jeśli tak, to 
złamano prawo, nie zaprosiwszy 
do niej wszystkich kandydatów. 

Jeśli nie i mieliśmy do czynie-
nia z eventem organizowanym 

przez sztab Rafała Trzaskow-
skiego, który po uważaniu do-
praszał mu sparingpartnerów, 
to koszt tej imprezy powinien 
zostać rozliczony w wydatkach 
wyborczych tegoż sztabu. Je-
śli tak się nie stanie, powinno 
to być podstawą do  odrzuce-
nia sprawozdania fi nansowego 
z kampanii wyborczej oraz da-
leko idących konsekwencji wo-
bec łamiącej prawo PO.

Kandydat w krótkich spodenkach
Kwestia trzecia: jaki był poży-

tek z obydwu debat w Końskich? 
Oczywiście zawsze lepiej deba-
tować, niż nie. Świetnie, że Tele-
wizja Republika i wPolsce24 po-
kazały, że mogą zorganizować 
event, o którym rozmawia cała 
Polska. Doskonale, że oba wyda-
rzenia miały rekordowe zasięgi 
w internecie. Ale najważniejsza 
moim zdaniem korzyść to mo-
ment demaskacji. Powtarza się 
często slogan o próbach, które 
oddzielają chłopców od męż-
czyzn – otóż tak właśnie stało 
się tym razem. Próba się odbyła, 
osobnikiem w krótkich spoden-
kach okazał się Rafał Trzaskow-
ski. Nie chodzi mi o gafę z „te-
lekomunikacją miejską” w War-
szawie, ale o wrażenie ogólne. 
Prawda jest taka, że niespodzie-
wanie wkraczająca na scenę Re-
publiki na rynku Joanna Seny-
szyn miała więcej charyzmy od 
Rafała Trzaskowskiego. Że kan-
dydat PO wygląda na niepewne-
go nawet w otoczeniu tak przy-

jaznym jak kokon utkany przez 
neo-TVP i TVN24. I że ma kłopot 
w konfrontacji – nawet w cie-
plarnianych warunkach – z in-
nymi kandydatami. 

Kłopot ze Stańczykiem
Rzecz czwarta. Dla wielu wi-

dzów, zwłaszcza z  rzadka lub 
wcale nieinteresujących się po-
lityką, piątek w Końskich przy-
niósł rozrywkową wartość do-
daną: obecność Krzysztofa Sta-
nowskiego. Niezależnego kan-
dydata, który nie ukrywa, że je-
go celem nie jest prezydentura, 
lecz demaskacja mechanizmów 
polskiej polityki (kampanijnej 
w szczególności). Stanowski ze 
swoim doświadczeniem dzien-
nikarza oraz gospodarza pro-
gramów telewizyjnych i inter-
netowych ma naturalną prze-
wagę nad innymi. Poza tym jest 
urodzonym showmanem.

Kampania dopiero rozkręca się 
na dobre, ale widać już, że przed 
Stanowskim rysują się dwie 
drogi: jajcarza lub Stańczyka. 
Którą wybierze? Na razie pró-
buje balansować: jako jajcarz 
kpi sobie z obyczaju ogłaszania 
przez wszystkie sztaby, jak bar-
dzo ich kandydaci wygrali. Jako 
Stańczyk kilka razy uderzał cel-
nie. Bezczelność bywa bezcen-
na, jak wtedy gdy wprost pytał: 
„Kim pan jest” niejakiego Macie-
ja Maciaka, dziwną personę pre-
zentującą prorosyjskie poglądy. 
Nawiasem mówiąc – jeśli gdzieś 
jest pole do popisu przed PKW 

podczas weryfi kacji podpisów, 
to właśnie w przypadku takich 
jajek niespodzianek jak Maciak. 
Czyli podejrzanych osobników 
znikąd.

Jeśli Stanowski wybierze dro-
gę jajcarza, to jego kandydo-
wanie zrobi więcej szkody niż 
pożytku i  jasne będzie, że od 
początku chodziło mu jedynie 
o  reklamę własnej osoby oraz 
swojego kanału na YouTubie. 
Bardziej zniechęci, niż zachę-
ci do udziału w wyborach klu-
czowych dla przyszłości Pol-
ski. Jeśli zostanie Stańczykiem, 
który i gorzkie prawdy, i ostre 
żarty rzuca jako ludowy kandy-
dat zdrowego rozsądku, może 
sprawić, że coś dobrego z jego 
happeningu wyniknie. Że jakaś 
grupa wyborców, którym nie-
spieszno zazwyczaj do urn, tym 
razem otworzy oczy i na serio 
zastanowi się nad tym, jaki los 
czeka Polskę w przypadku do-
mknięcia systemu, czyli wygra-
nej Trzaskowskiego.

„PiS, PO – jedno zło”?
Kwestia piąta i ostatnia wiąże 

się z czwartą, o której pisałem 
wyżej. Nazwę ją „pułapką kon-
testacji systemu”. Kontestatora-
mi są Krzysztof Stanowski i Sła-
womir Mentzen, ale oczywiście 
to kandydaci zupełnie różnego 
kalibru. Mentzen walczy o silną 
pozycję „tego trzeciego”, który 
będzie rozdawał karty w drugiej 
turze, jak Andrzej Lepper w ro-
ku 2005 czy Paweł Kukiz w roku 

2015. Do Końskich nie pojechał, 
pisząc, że „zamierzają tam jechać 
kandydaci, którzy nie startują na 
poważnie, tylko robią sobie jaja 
z tych wyborów, jak Stanowski, 
Magdalena Biejat czy Szymon 
Hołownia. Ja startuję na poważ-
nie”. Biorąc pod uwagę szum in-
formacyjny, jaki wygenerowa-
ły w  miniony piątek obydwa 
przedwyborcze mityngi, szkoda, 
że Mentzena tam nie było. 

Łatwo zrozumieć wybór Ment-
zena – z jednej strony nie chce 
być traktowany jako element 
zbioru kandydatów nieistot-
nych, egzotycznych i bez szans. 
Konfederacja i jej lider nie grają 
w tej samej lidze co Biejat czy 
Hołownia. Kampania prezy-
dencka to dla jego obozu nie tyl-
ko walka o jak najlepszy wynik 
samego Mentzena, lecz także 
o przyszłość Konfederacji, o po-
zycję startową w  przyszłych 
wyborach parlamentarnych 
i  negocjacjach koalicyjnych, 
gdy uda się PO odsunąć od wła-
dzy. Ale ta sama retoryka, która 
dziś go napędza – człowiek spo-
za układu, który chce „system, 
który obie te duże partie budują 
w Polsce od 20 lat” – może oka-
zać się fatalna dla wyniku wy-
borów prezydenckich. Hasło 
„PiS, PO – jedno zło” rezonuje 
u sporej grupy wyborców. 

Ale czy Mentzen będzie w sta-
nie potem przekonać swo-
ich zwolenników, że ten znak 
równości jest fałszywy? Nie 
piszę tego, by jakoś rozgrze-
szać PiS z  jego błędów, ale by 
przypomnieć skalę dewasta-
cji państwa pod rządami Tu-
ska i przede wszystkim zgubne 
dla Polski plany jego koalicji na 
przyszłość. Tusk chce polskie 
państwo zlikwidować i  rozto-
pić w  Unii Europejskiej. Jeśli 
Mentzen chce mieć w Polsce co 
reformować lub obalać, musi 
najpierw istnienie tego państwa 
ocalić. Chcę wierzyć, że zdaje 
sobie sprawę z tego wyzwania. 
Hasło „PiS, PO – jedno zło” dziś 
nas do ocalenia nie przybliża. 

Piotr Gociek � pisarz, publicysta, krytyk, 

związany z tygodnikiem „Do Rzeczy” 
i portalem Literacki.com.pl; współautor 
podcastu fi lmowego „Się zobaczy” na ka-
nale YT „Otwarta konserwa” 

Piotr 
Gociek

 | fot. Tomasz Jędrzejowski/Gazeta Polska
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DEBATA PREZYDENCKA \ Debatę poprowadzi red. Katarzyna Gójska. Uczestnicy zmierzą się 
z pytaniami w blokach: bezpieczeństwo, gospodarka, służba zdrowia, polityka międzynarodowa. 
Piąte pytanie wybiorą widzowie stacji. Będzie także czas na swobodną wypowiedź każdego z kandydatów. 

fot. Facebook/d

20.00 | TV REPUBLIKA NA ŻYWO 
D Z I Ś  W A R T O  O B E J R Z E Ć

06:00  Nash Bridges (96) 
- serial

07:00  Nash Bridges (97) 
- serial

08:00  Kobra - oddział spe-
cjalny (4) - serial

09:00  Kobra - oddział spe-
cjalny (5) - serial

10:00  Rekrut (30) - serial
11:00  Kotka (87) - serial
11:55  Kotka (88) - serial
12:55  Rekrut (31) - serial
13:50  Lombard. Życie pod 

zastaw (600) - serial
14:50  Lombard. Życie pod 

zastaw (601) - serial
15:50  Ranczo (128) - serial
16:55  Ranczo (129) - serial
18:00  Lombard. Życie pod 

zastaw (866) - serial
19:00  Lombard. Życie pod 

zastaw (867) - serial
20:00  Paradise City - thriller, 

USA 2022
21:55  One Ranger: Strażnik 

z Teksasu - fi lm sen-
sacyjny, USA 2023

23:55  As w rękawie - fi lm 
sensacyjny, Francja/
Wielka Brytania/
USA 2006, wyk. Ben 
Affl eck.
Drobny kryminalista 
postanawia zeznawać 
przeciwko mafi i Las 
Vegas. FBI postana-
wia wykorzystać go, 
żeby schwytać szefa 
mafi i.

02:10  Dzielnica strachu 
(347) - serial

TVP 1 TVP 2 POLSAT REPUBLIKA TRWAM

R
A

N
O

PO
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08:00  Chłopi (6) - serial
09:00  Ranczo (88) - serial
09:50  Komisarz Alex (31) 

- serial
10:45  Ojciec Mateusz (242) 

- serial
11:35  Królowie (55) - serial
12:10  Agrobiznes, pogoda
12:35  Magazyn rolniczy
12:55  Natura w Jedynce
14:00  Wichrowe wzgórze 

(150) - serial 
14:55  Misja: Ratunek. Służ-

by w akcji - serial
15:35  Gra słów. Krzyżówka 
16:05  Dziedzictwo (543) 

- serial
17:00  Teleexpress, pogoda
17:20  Jaka to melodia? - pr. 

rozryw.
17:55  Klan (4507) - serial
18:25  Reporterzy - mag.
18:45  Akacjowa 38 (599) 

- serial
19:30  19.30
19:55  Pytanie dnia
20:10  Sport, pogoda
20:30  Teatr Telewizji: Po 

co ten spacerek?
21:25  Postscriptum: „Po 

co ten spacerek?”
22:00  Potop. Postscriptum 

- dok.
23:10  Balans bieli - pr. rel.
23:55  Kto ratuje jedno życie. 

Cudak - dramat wo-
jenny, Polska 2021

01:40  Teoria wszystkiego 
- dramat biografi czny, 
Japonia/W. Brytania/
USA 2014

06:20  Dobre historie - mag.
06:50  Barwy szczęścia 

(3169) - serial
07:30  Pytanie na śniadanie
11:15  Operacja zdrowie 

- mag.
11:50  Sprawdzamy - mag.
12:30  Koło fortuny - tele-

turniej
13:15  Miłość i nadzieja 

(172) - serial
14:05  Va banque - telet.
14:35  Na sygnale (705) 

- serial
15:05  La Promesa - pałac 

tajemnic (122) - serial
16:00  Koło fortuny - telet.
16:35  Familiada - teleturniej
17:20  Miłość i nadzieja 

(173) - serial
18:15  Va banque - telet.
18:50  Jeden z dziesięciu 

- telet.
19:25  Barwy szczęścia 

(3169) - serial 
20:05  Barwy szczęścia 

(3170) - serial
20:40  Kulisy serialu „M jak 

miłość”
20:55  M jak miłość (1865) 

- serial
21:55  Na sygnale (706) 

- serial
22:30  Glina 2 (19) - serial
23:25  Przyrzeczenie 

- dramat historyczny, 
Hiszpania/USA 2016

01:45  Stulecie Winnych (1) 
- serial 

02:45  Król Kalifornii - kome-
diodramat, USA 2007

06:00 Nowy dzień z Polsat 
News 

08:30  Malanowski i partne-
rzy (532) - serial

09:00  Malanowski i partne-
rzy (533) - serial

09:30  Sekrety rodziny (382) 
- serial

10:30  Trudne sprawy (1260) 
- serial

11:30  Gliniarze (460) - serial
12:30  Gliniarze (461) - serial
13:30  Gliniarze (462) - serial
14:35  Dlaczego ja? (1428) 

- serial
15:50  Wydarzenia
16:15  Pogoda
16:20  Interwencja
16:30  Na ratunek 112 (1023) 

- serial
17:00  Gliniarze (1055) 

- serial
18:00  Pierwsza miłość 

(3995) - serial
18:50 Wydarzenia 
19:18  Gość „Wydarzeń”
19:25 Sport, pogoda 
19:40  Uroczysko (128) 

- serial 
20:15  Gran Turismo - dramat 

przygodowy, Japonia/
USA 2023, wyk. Dar-
ren Barnet, Sang 
Heon Lee

23:10  Django - western, 
USA 2012, wyk. Ja-
mie Foxx, Christoph 
Waltz, Leonardo 
DiCaprio

02:50  Człowiek widmo 2 
- horror, USA 2006

05:30 Republika wstajemy!
06:00 Agro Info
06:05 Republika wstajemy!
06:50 Przyjaciele Republiki
08:00 Michał #Rachoń 
09:01 Po 9:00
10:01 Po 10:00
11:01 Po 11:00
12:00 W samo południe
12:30 Republika dzień, 

serwis
14:10 1410 Bitwa polityczna
15:00 Republika dzień 

- serwis
15:15 Republika dzień 
16:00 Republika dzień 

- serwis
16:15 Republika dzień 
16:55 Express Republiki
17:10 Express Republiki+
17:30 Ewa Bugała. Wszystko 

jasne
18:20 Polityczny horyzont 

Łukasza Jankowskiego
18:55 Sport w Republice
18:58 Prognoza pogody
19:00 Dzisiaj - serwis inform.
20:00 Debata prezydencka
21:35 W punkt 
22:15 Piachem w tryby
22:55 Mówi się...
23:20 Codziennie ******bu-

rza
23:35 Republika wieczór
00:00 Biznes Polska
00:15 Ekonomia raport fl ash
00:20 Express Republiki
00:35 Express Republiki+
00:55 Poland Daily
01:04 Poland Daily - Weather 
01:05 Michał #Rachoń

08:00  Informacje dnia
08:15  Wieś - to też Polska
09:20  Credo: Wiara Kościoła
09:30  Moja katolicka rodzina
10:00  Informacje dnia
10:15  Rozmowy niedokoń.
11:20  Stan bezp. państwa
11:30  Warto być ojcem
12:00  Anioł Pański
12:03  Informacje dnia
12:20  Powrót i Odnowa
13:00  Edukacja domowa
13:30  Msza święta
14:30  Powołanie w powo-

łaniu
15:00  Bogu i ludziom
15:50  Ma się rozumieć
16:00  Informacje dnia
16:10  Sanktuaria polskie
16:30  Porady medyczne 

bonifratrów
17:00  Świadkowie
17:30  Parafi a naszym 

domem
18:00  Anioł Pański
18:05  Informacje dnia
18:15  Rozmowy niedokoń.
19:30  Poznajemy Polskę
19:45  Modlitwa z telefonicz-

nym udziałem dzieci
20:00  Informacje dnia
20:20  Różaniec
20:50  Myśląc Ojczyzna
21:00  Apel Jasnogórski
21:20  Informacje dnia
21:40  Polski punkt widzenia
22:00  Z wędką nad wodę
22:30  Filmowe życiorysy PL
23:20  Jasnogórskie cuda 

i łaski
00:00  Słowo życia

Programy autorów „Codziennej” i „Gazety Polskiej” zostały wyróżnione na czerwono. Program telewizyjny nie zawiera zmian w ramówkach poszczególnych stacji dokonanych po zamknięciu numeru.

PULS
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POZIOMO
2)  krwiotwórczy z kości
6)  miara gruntu
7)  lata koło nosa
8)  materiał na stole
9)  głęboka patelnia
10)  postać z „Elementarza”
12)  znana opera Verdiego
16)  taniec z Wiednia
17)  miasto Górnika
18)  poszarpane wybrzeże
21)  karty lub bierki
23)  Os dla chemika
24)  zbieg ulic
25)  połączony z masztem
26)  Skrzyszowska, lekkoatletka
27)  Muhammad, legendarny bokser
28)  duży, stary las
29)  Grande, rzeka

PIONOWO
1)  i zimna, i ochronna
2)  kuzynka kruka
3)  finał ciąży
4)  atrybut śmierci
5)  dzieło kartografa
11)  niewinny kwiat
13)  rybie jajka
14)  inaczej reszka
15)  stolica Egiptu
19)  przyprawa do piwa

20)  odmiana walki zapaśniczej
21)  na złamanej ręce
22)  koń pełnej krwi
23)  pies na polowaniu
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PKO BP EKSTRAKLASA \ Śląsk Wrocław wygrał na wyjeździe z Cracovią i jest coraz bliżej utrzymania się

Słoweniec ich odmienił
Ozdobą 28. kolejki był mecz w Krakowie, gdzie Cracovia niespodziewanie uległa 2:4 Śląskowi Wrocław. Goście, 
wicemistrzowie Polski z poprzedniego sezonu, zajmują trzecie miejsce od końca, ale w pięciu ostatnich meczach nie 
ponieśli porażki i pokonali nawet Lecha Poznań. Niewiele brakuje więc, aby marzenia kibiców z Wrocławia o utrzymaniu 
w Ekstraklasie się spełniły. A jeszcze miesiąc temu nikt w to nie wierzył. 

Artur Szczepanik

Ś ląsk Wrocław potrzebu-

je jeszcze tylko 1 pkt, że-

by wydostać się ze strefy 
spadkowej. Wicemistrzo-

wie Polski dokonują niemożli-
wego i pną się w górę tabeli, któ-

rą zamykali przez większą część 
sezonu. A jeszcze 2 marca po po-

rażce w Warszawie z Legią Śląsk 
zajmował 18. miejsce, ze stratą 
7  pkt do  przedostatniej Lechii 
Gdańsk. Rozbity po jesiennych 
klęskach zespół został jednak 
odmieniony przez trenera Ante 
Šimundžę. Słoweniec zastąpił 
we Wrocławiu Jacka Magierę. 

Nikt się nie spodziewał, że no-

wy sezon będzie dla Śląska tak 
fatalny. Po stracie najlepszego 
piłkarza, króla strzelców Eks-

traklasy Erika Expósito (strze-

lec 19 goli w poprzednim sezo-

nie wyjechał do  Kataru), wice-

mistrzowie stracili połowę swo-

ich atutów. A jednak Šimundža 
zdołał odmienić zespół. Słowe-

niec, który w swoim dorobku ma 

cztery tytuły mistrzowskie – trzy 
w Słowenii (dwa razy z Maribo-

rem i raz z Murą) i jeden w Buł-
garii (z  Łudogorcem Razgrad) 
– do Wrocławia trafił dzięki no-

wemu dyrektorowi sportowemu 
Rafałowi Grodzickiemu. 

W klubie pojawiło się też kilku 
ciekawych zawodników, m.in. Pa-

lestyńczyk Assad Al-Hamlawi (ze 
szwedzkiego Oddevold) i  błysz-

czący obecnie, fantastyczny tech-

nicznie Hiszpan José Ángel Pozo 
la Rosa (z cypryjskiej Karmiotis-

sy). Takie niebanalne transfery to 
zasługa nowego dyrektora. Pozo, 
którego zazdrości teraz Śląskowi 
cała liga, to gracz, który w prze-

szłości uchodził za wielki ta-

lent. Był w Realu Madryt, potem 
w Manchesterze City, gdzie roze-

grał nawet trzy mecze w pierw-

szym zespole. Później świetnie 
radził sobie w Almerii, Rayo Val-
lecano i katarskim Al-Ahli. 

Šimundža powierzył opaskę 
kapitana zespołu doświadczo-

nemu Petrowi Schwarzowi, 
który niestety w Krakowie do-

znał groźnego urazu brzucha 
i nie wiadomo, czy w tym se-

zonie jeszcze zagra. 
– Uporządkował wiele rze-

czy. Staramy się trzymać jed-

nego systemu – chwali trenera 
Grodzicki po meczu, w którym 
gole strzelili: na 0:1 Mateusz 
Żukowski (28.), 1:1 Aleks Pet-
kow (45. samobójcza), 1:2 Je-

hor Macenko (49.), 1:3 José Po-

zo (58.), 2:3 Benjamin Kallman 
(79.) i 2:4 Burak İnce (90.).

W następnej kolejce Śląsk po-

dejmuje u siebie GKS Katowice. 

Jeśli wygra, a  Puszcza Niepo-

łomice straci punkty w  meczu 
z  Radomiakiem, to może prze-

skoczyć ją w tabeli. Te dwa ze-

społy będą walczyć o bezpiecz-

ne miejsce w  tabeli pewnie aż 
do  ostatniej kolejki ligowej, 
w której Puszcza podejmie u sie-

bie właśnie Śląsk.
– Myślę, że kibice zobaczy-

li ciekawy mecz, który stał 
na wysokim poziomie – mó-

wił w  Krakowie Šimundža. 
– Rozegraliśmy bardzo dobrą 
pierwszą połowę, powinniśmy 
wówczas strzelić więcej go-

li. Taka jednak jest piłka noż-

na. W drugiej połowie trwała 
wyrównana walka, ale wtedy 
zdobyliśmy trzy bramki. Dla 
nas to bardzo ważne w kon-

tekście dalszej walki. Przed 
nami jeszcze wiele pracy, aby 
się utrzymać – dodał Słowe-

niec.
Po 28. kolejce najbliżej mistrzo-

stwa Polski jest Raków Często-

chowa, który wygrał 2:1 z Rado-

miakiem po meczu, który choć 
bardzo źle się dla lidera ułożył, 
to zakończył wygraną. 

28. kolejka PKO BP Ekstraklasy:
Zagłębie Lubin – Górnik Zabrze 
2:1 (0:1), 
Korona Kielce – Widzew Łódź 
2:1 (0:0), 
Raków Częstochowa – Rado-

miak Radom 2:1 (0:0), 
GKS Katowice – Puszcza Nie-

połomice 3:1  (0:1), Craco-

via Kraków – Śląsk Wrocław 
2:4 (1:1). 

Ozdobą meczu Cracovia – Śląsk (2:4) był piękny gol Hiszpana José Pozo  
| fot. Art Service/PAP

TYTUŁ ZNOWU W GDYNI

KOSZYKÓWKA \ Koszykarki VBW Gdynia mistrzyniami Polski. W trzecim meczu finału 
pokonały w sobotę w Gorzowie Wlkp. PolskąStrefęInwestycji Eneę AJP 87:71 (27:18, 19:21, 
26:15, 15:17), a cały finał wygrały 3:0. W poprzedni weekend VBW pokonał w Gdyni zespół 
z Gorzowa najpierw 91:80, a potem 84:57. To 14. tytuł mistrzowski w historii klubu z Gdyni.
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